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Z wielkie]) burz mały deszcz.
Kraków, 22 października. 

(s)Od paru mie3;ęcy zapowiadała lewica, a z nią 
i rzekomo prawicowy Kurjerek iCrakowski, wiel
ka kampanję przeciwko ministrowi spraw zagr., 
p. Seydzie. „Czae" krakowski nawet, Który p ro 
wadzi listę wszystkich karjerowiczów, co o tę go
dność. zabiegali)} , wysuwał nawej. następcę p. 
Seyd}.

Roztrąbiono na całą Polskę, że rzekomo ponie
śliśmy klęskę w sprawie gdańskiej, że skompro
mitowaliśmy się w; Genewie, że mamy stracić Wil- 
po itd. itd.

Same plotki i oszczerstwa!
Nareszcie p. Seyda stanął na komisji zagranicz- 

pej wobec opozycji p. Perlą i Dąlskiego.
1 oto cóż się okazało?
Że na dwa posiedzeniach komisji zagranicznej 

J). Seyda nie tylko zdruzgotał swymi argumen- 
itami przeciwników, ale wniósł w niepokojącą a- 
itmosferę nas zej polityki zagranicznej ton pewno
ści, stałości i jasności.

Przedi wszystkiem utrwalił się nasz stosunek 
do Francji, który nie jest już tylko stosunkiem 
bbopulnego zaufania, ale także obopólnych zobo
wiązań.

Niezależnie od przyjaźni z Francją, zdołał p. 
Seyda zbliżyć się na polu gospodarczem do Anglji, 
i  wpłynąć na zmianę zasadniczo nieprzychylnego 
Icłla nas naotroju opinji i rządu angielskiego.

W stosunku do sowietów p. Seyda ugruntował 
pogląd, że Polska przestrzega ściśle polityki poko
jowej i w żadną lekomyślną awanturę wojenną 
Wplątać się nie pozM'ołi.

Dzienniki sowieckie, wychodzące w Moskwie, 
podkreślają wyraźnie pokojowy charakter polityki 
polskiej obecnego gabinetu.

Również w Rzymie, w polityce watykańskiej, 
Hokonywuje się pod wpływem kursu obecnego 
ministra spraw zag-anicznych zwrot w tym kie
runku, że Rzym znezyna się coraz więcej liczyć 
* Polską i nie drażnić jej swą polityką kościelną, 
popierającą odśrodkowe dążności mniejszości na
rodowych.

Podniósł się także autorytet Polski w Jugosła
wii, która-z okresu d o ty c h cz aso w y ch  cz te ro le tn ic h  
rządów lewicowych wyniosła przekonanie, żc P o l
aka była nieprzyjaciołką Słowian.

Z Mussolinim stosunki nasze są, jak to się nie
jednokrotnie okazało, jaknajlepsze. /

To, co lewica nazywała „klęską gdańską", oka
zało się w istocie rzeczy wielkim sukcesem Polski, 
ha co się Niemcy w Senacie gdańskim pienią ze 
fcłości.

Kiedy krakowskie o p o zy c y jn e  p ism a  o g ła sz a ły  
Rzekom ą „ k o m p ro m ita c ję  P o lsk i w  G en ew ie" , ró w 
nocześn ie p rze d s taw ic ie le  A n g lji i S zw ecji g r a 
tulowali d e le g a to w i P o lsk i —  p o w o d zen ia .

■ Lewica z  p o w o d u  w n io sk ó w  litew sk ie g o  d e le 
g a t a  w L idze  N aro d ó w  p rzec iw  o d łączen iu  W ilna, 
od  L itw y  K o w ień sk ie j, p o d n io s ła  w rz a sk : T rac i-  
tn y  W ilno! A  ty m c z a se m  d e le g a t  lite w sk i ta k  się 
jtym ] wnioskami sk o m p ro m ito w a ł, że m u sia ł je  co 
■prędze^, w y co fać !
/ Z w ycięstw o  w  p o lity c e  n ie p o le g a  p rzec ież  n a  
M p i, a b y  n am  n ie s ta w ia n o  z a rzu tó w , a le  rac ze j 
ha  tern , czy m y te  z a rz u ty  p o tra f im y  odep rzeć . 
A  to  w ła śn ie  d z ięk i ro z tro p n e j, n ie u lęk le j, a  k o n 

s e k w e n tn e j  p o lity c e  p. S e y d y  o s iąg n ę liśm y  w  zu- 
“pełności.

P rz e d  trz e m a  ty g o d n ia m i żyd o w sk i „N asz  P rzc- 
feląti" obw ieśc ił ro zg ło śn ie , ja k o b y  P o in c a re  w od 
pow iedzi n a  p ism o m a so ń sk ie j o rg an iz ac ji św ia to 
w ej ..L iga  o b ro n y  p raw  cz ło w ie k a" , po tęp ił R ząd  
łfo isk i za  ..u u m e n is  y h u s u s " .  V istocie  P o u ica ro  
v swym liście naoiisał ty lk o  to . co o dno w radu  fak

tycznemu stanowi rzeczy: że numerus clausns zo 
stał uchwalony w komisji w  drugiem czytaniu, a  
przez Sejm rozważany nie był.

Lewica sfałszowała tekst listu Poincarego, któ
ry zresztą był jak najdalej od myśli dawania nam 
jakichkolwiek rad w naszej polityce wewnętrznej 
i przedstawiła, jakoby Poincare był oburzony na

Zapowiedź podwyżki taty! 
kolejowych z dniem 1. listopada.

(Telefonem od własnego koresp.).
Warszawa.

W Ministerjum kole? rozpatrywano wczoraj sprawę 
dalszej podwyżki laryf kolejowych. Ostateczna decy
zja ma zapaść dzisiaj w porozumieniu z Minister
stwem Skarbu oraz Ministerstwem przemysłu i  han
dlu. Projektowana podwyżka zaczęłaby obowiązywać 
od dnia 1 listopada. Dla taryf osobowych i towaro
wych przewidywana jest podwyżka 200-prOcentowa, 
dla eksportowych 175 procent.

Prez. Wojciechowski zwiedza 
miejsce katastrofy na Cytadeli.

; .i,.;-,- (Telefonem  od w łasnego koresp.).
Warszawa.

P. Prezydent Rzpltej udał się wczoraj samochodem  
na Cytadelę celem obejrzenia miejsca katastrofy. P. 
Prezydentowi towarzyszyli z ramienia wojskowości: 
gen. Szeptycki, dowódca okręgu warszawskiego, gen. 
Konarzewski i dowódca miasta, gen. Surzyński. Po  
zwieuzemu Cytadeli udał się p. Prezydent do szpitala 
Mokotowskiego i Ujazdowskiego, gdzie znajdują się 
w leczeniu ranni podczas wybuchu prochowni.

Morderstwo na tle politycznem.
(Telefonem od własnego korespondenta).

Warszawa.
Z Bukaresztu donoszą, że zamordowano tam redak

tora gazety „Adverul“, Rosenthala. Morderstwo zo
stało dokonanem na tie politycznem

Min. Skarbu bierze się energicznie 
do bolączki podatkowej.

Warszawa (AW).
D zisia j o d b y ła  się  w  m in is te rju m  sk a rb u  konfe

re n c ja  p ra so w a  w  sp raw ie  p o d a tk ó w  pośrednich, 
n a  k tó re m  d y re k to r  d e p a r ta m e n tu , p Głowacki, 
p rz e d s ta w ił ob ecn y m  p rze d s taw ic ie lo m  p ra s y  dane 
s ta ty s ty c z n e , d o ty c z ą c e  s to s u n k u  w p łac o n y ch  do 
sk a rb u  P a ń s tw a  p o d a tk ó w  p o śred n ic h  i b e z p o śre 
dn ich . P. G ło w ack i s tw ie rd z ił k o n ie cz n o ść  odpo
w ied n ieg o  w y ró w n a n ia  s ta w e k  p o d a tk ó w  n ie ty lk o  
b ez p o śred n ic h , a le  p o śred n ic h , n a  k tó ry c h  o p ie ra 
j ą  się w  p rze w a żn e j części d o c h o d y  p o d a tk o w o  
P a ń s tw a . P o d a tk i  p o śre d n ie  w y n o s iły  w  Polsce 
p rz e d  w o jn ą  424 ,888 .000  z ło ty c h  p o lsk ich  ró w 
n y c h  fra n k o w i sz w a jc a rsk iem u . W  p ie rw szem  p ó ł
ro cz u  1023 r . d a ły  zaś ty lk o  60,099.000. B ezpo
średni',? p o d a tk i p rze d  w o jn ą  w y n o s iły  277,304.000 
f ra n k ó w  sz w a jc a rsk ich , czy li z ło ty c h  po lsk ich , a 
w  p ie rw szem  p ó łro cz u  1923 d a ły  ty lk o  33 ,051 .000 . 
O gółem  p rz e d  w o jn ą  p o d a tk i  p o śred n ie  i  b e z p o ś re 
dn ie w y n o siły  702 .182 .000  fra n k ó w  sz w a jc a rsk ich , 
obecn ie  p rzy n io s ły  w  p ie rw szem  p ó łro czu  1923 ty ł 
k o  93 ,100 .000  fra n k ó w  szw ajc . P o w o łu fą c  się  n a  
p o w y ższe  c y f iy , p. G ło w ack i s tw ie rd z ił k o n ie c z 
ność p o d w y ższ en ia  p o d a tk ó w fo o  n o rm y  p rze d w o 
je n n e j ,  p rzy ezem  p o d k reś lił, iż ja k k o lw ie k  p o d a t
k i p o śred n ie  obarczają, w i ę c j  lu d n o ść  k la s  b ie d 
n ie jsz y ch . to je d n a k  m łody  n asz  a p a r a t  sk a rb o w i.

Polskę z powoda uchwalenia „numerus clausus".
Wszystko te kwestje p. Seyda wyjaśnił z taką 

siią argumentacji, że lewica, która obiecywała 
sobie conajmniej —  obalenia p. Seydy, wyszła jak 
zmyta.

Natomiast z burzy opozycji wynika jasno, ze* 
Polska posiada w p. Seydzie człowieka świetnie 
się orjentnjącego, umiejącego mówić z najwięcej 
do nas uprzedzonemi mocarstwami, który i kie
ruje nawą Pańętwa ręką pewną i simą.

nie jest w możności pozbawienia się obecnie głók 
wnego źródła dochodów podatkowych, gdyż poć 
datki pośrednie wynoszą obecnie 77 procent ogól-? 
nej kwoty, tsąd ściąganej. Podatki pośrednie były 
już przed wojną w państwach europejskich pod* 
stawą dochodów państwowych. Na zapy tanie je
dnego z uczestników konferencji, czy poruszaną 
jest sprawa zastawu monopolów państwowych cai- 
kowicielub częściowo w związku ze sprawą uzy
skania pożyczki zagranicznej, p Głoacki odpos 
wiedział w sposób katego: yczny odmownie. J>

Obrady nad budżetem ktiejowym.
Warszawa. (AW;.

W  myśl w skazań M inisterstw a skarbu, departam en
ty M inisterstw a kole. zajęto są obecnie redukcją  przyj, 
szłorocznego budżetu kolejowego. J a k  słychać, bud- ■ 
żet kolejow y n a  rok 1924.'ma być zbilansowany, a  n a 
w et przynieść pew ne zyski w dziale eksploatacji-

Książki znowu zdrożeją.
Warszawa. (aW )

Od poniedziałku, tj. dnia 22 bm. m nożnik k s ię g a r- ' 
ski zostaje podw yższony do SO.OOu.

Projekt daniny zbożowej.
Warszawa. (AW). -| 

Podobno n a  najbliższem  posiedzeniu Sejm u klub 
chrześcijańskiej dem okracji wniesie p ro jek t ustawy 
o daninie zbożowej.

o ------

Następca Hallera.
Warszawa. (AW).

Z pow odu rezygnacji posła  H allera z m andatu  ck  
Sejm u, n a  jego m iejsce wchodzi Kazim ierz Kujawski, 
dy rek to r gim nazjum  w  W arszaw ie

Roboty w Gdyni przyspieszone.
Warszawa (AW). 

Ministerjum kolei nakazało przyspieszyć teujpo j 
robót stacji w Gdyni, tak, aby one mogły być u- J 
kończone na wiosnę roku przyszłego.

' 'w

FABRYCZNY SKŁAD SZYB

S. UNGER
awiadami? P. T. Publiczność iż o t w o r z y ł  swoją

FILIĘ JÓZEFA L 16.

P. T, Prenumeratorów
prosimy o natychmiastowe uiszczenie 
r.rzedpfaty za miesiąc paźdz., w przeci- 
nyrc mzie będziemy zmuszeni wstrzymać 

wysyłkę dziennika.
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Praca £ejmu nad budżetem.
Rozmowa z posłem Jerzym Ździechowskim, prezesem sejmowej komisji frudżetowhj.

Kraków, 20 p aź d z ie rn ik a .
S p ra w a  b u d ż e tu  p a ń s tw o w e g o  je s t  jednetn z 

najważniejszych zagadnień państwowych, szcze
g ó ln ie  w chw ili obe.cnej b u d z i ona za in te resow an ie^  
n a jsze rszy ch  s fe r  n asze g o  sp o łe c z e ń s tw a  ze w zg lę 
d u  na zw iązaną, z nią śc iśle  sanację naszych finan
sów . T o  toż u w aż a liśm y  za p o ż ę d a n e  ze w szeeh- 
m ia r  p o zn ać  og ó ł n asz y c h  C zy te ln ik ó w  z opinją. 
p l s l a  J e rz e g o  Z d ziech o w sk ieg o , p rze w o d n iczą ce 
go k o m is ji b u d że to w ej.

—  Co do p ra c  kom isji b u d że to w e j —  rozpoczął 
m s z  ro zm ó w ca —  to  n a  o s ta tn ie m  p o siedzen iu  
z a ła tw io n ą  z o s ta ła  sp ra w a  p ro w izo rju m  b u d ż e to 
w ego  za oizas od 1 p a ź d z ie rn ik a  do 31 g ru d n ia  br.

a s ie p n ie  w ejdz ie  pod  o b ra d y  ustawa o. uposaże
niu sędziów i prokuratorów. B y ła  o n a  już  p rz e d 
m io tem  o b ra k  kom isji, a le  z o s ta ła  w y co fan a  p rzez  
rzri l p rzed  fo rjam i z p o rz ą d k u  d z ien n eg o  o b rad  
Sojm u. O becnie rz ą d  je s t  w  tra k c ie  w prow adzenia, 
p ew n y c h  zm ian  do te j  u s ta w y  i w  n a jb liż szy c h  
d n ia ch  w nies ie  ją  z p o w ro tem  do S ejm u, J e s t  to  
s p ra w a  ważna, wiążąca się z wejściem w życie 
u s ta w y  emerytalnej.
1924?

—  Kiedy zostanie wniesiony budżet na r. 1924?
—  J a k  w iadom o, p re z y d e n t m in is tró w . W itos, 

zap o w ied z ia ł w n ies ien ie  b u d ż e tu  n a  rok  1924 w 
te rm in ie  k o n s ty tu c y jn y m . Budżet ten zostanie 
w n ies io n y  w  końcu b. m. i będzie  z a w ie ra ł kon
k re tn y  p ro je k t pokrycia ewentualnego niedoboru 
bez uciekania się do dalszej inflacji pieniężnej. 
IN o w y  b u d że t w  z n a cz n y m  s to p n iu  uw zg lęd n i p r a 
ce i w niosk i k o m w arza  o szczęd n o śc io w eg o , p. Mo- 
sk a lew sk ię g o , i tem  się będzie  ró żn ił od  b u d że tu  
n a  ro k  1923, że w y d a tk i b ę d ą  p ro p o n o w a n e  w su 
m ach , n ie  p rz e k ra c z a ją c y c h  re a ln y c h  i rzeczy w i
s ty c h  p o trz e b  u rzędów  p ań s tw o w y c h .

N ie m o żn a  te g o  p ow iedz ieć  o b u d żec ie  n a  rok 
1923, k tó r y  p ro je k to w a ł w y d a tk i  bard zo  często  
w  ro zm ia rac h  fantastycznych, co d z is ia j je s t  d o 
w iedz ione  p rzez  za m k n ię c ia  k aso w e , k tó ro  bez u- 
o h w alc n ia  b u d ż e tu  i w p ro w a d ze n ia  do  n ieg o  zm ian , 
w y k a z u ją  poważne różnice m iędzy  sum am i p ri Ii 
m in o w an em i, a  sum am i e fe k to w n ie  w y d an em i. O- . 
c z y w is ta , tc  za m k n ię c ia  k aso w e  n ie  s ą  je szcze  c a ł
k o w ite  i m ożna  się n a  n ich  op rzeć  do  1 s io rp n ia  
r. b., a le  te  c y fry  p o z w a la ją  sk re ś lić  tę  różn icę  n a  
z  g ó rą  30 p ro ce n t.

T e n  fa k t ,  je szcze  p rze d  rozpoczęc iem  a k c ji  o- 
szczęd n o śc io w ej rzą d u , dow odzi, że budżet przed
stawiony przez poprzedni gabinet na 1923 r, byf 
zupełnie nierealny. M ożnaby d o jść  do p a ra d o k s a l
n eg o  w p ro s t w n iu sk u , że n ic u ch w a len ie  b u d ż e tu  
n a  1923 r. b y ło  pow odem  zmniejszenia wydatków, 
a lb o w iem  m in is te rs tw o  sk a rb u  k o rz y s ta ło  zc sw o
ich  p re ro g a tj  w  i d z ięk i n io z a tw ie rd z en iu  b u d że tu  
zm n ie jsza ło  a w a n se  n a  w y d a tk i.

—  O ile  w iem , komisja budżetowa pracowała 
nad budżetem na r. 1923; jakie są wyniki tej pra
cy i jakie korzyści?

—  P om im o  w ątp liw o śc i, czy  u d a  się  b u d ż e t n a  
ro k  1923 m szczę w  ro k u  b ieżący m  uch w a lić , w szy 
s tk ie  s tro n n ic tw a  b y ły  zg o d n e  w  lip cu  r. b. co do  
k o n ie cz n o śc i p rz y s tą p ie n ia  p rzez  k o m is ję  b u d ż e 
to w ą  do p ra c y  n a d  zazn a jo m ien iem  się z ty m  b u 
d że tem . T o  te ż  referaty ! z o s ta ły  ro z d a n e , a  kom i-

PTja p rz y s tą p iła  do  ro zp raw  n a d  n a jw a ż n ie jsz y m  
b u d że te m  Mir. Spraw Wojskowych. Doskonały i 
M y c ze rp u ją cy  re fe ra t  p rz e d s ta w ił p o se ł C zetw er- 
ty ń sk i .  K o m isja  p o św ięc iła  za zn a jo m ien iu  się z 
B udżetom  Min. Spr. W o jsk , o ko łp  10 c a ło d z ien 
n y c h  posiedzeń . P ra co  kom isji z o s ta ły  p rz e rw a n e  
w s k u te k  k o n ie cz n o śc i w zięc ia  pod  o b ra d y  u s ta w y  
o u p o sażen iu  o raz  w sk u te k  w n io sk u , do  k tó re g o  
d o ch o d z ili p o szczeg ó ln i ro fe ro n -i b u d ż e tu  i ja. ja
k a  rc ie g en t g e n e ra ln y , że biu,.«,ot n a  1923 r. je s t  
n ie re a ln y  i n ie  m o*e b y ć  m a te r ja łe m  d la  p ra c y  
k o m isy jn e j.

O sójW cie n ie  w ą tp iłem , że nicuchwalenie bu
d ż e tu  w takich warunkach daje Miększą swobodę 
m in is te rs tw u  skarbu w  ograniczeniu wydatków i
u w aż a łe m  za rzecz  d a le k o  w łaśc iw sz ą  p o św ięce
n ie  oąi.atnicli m iesięcy r. b. pracom nad budżetem 
na rok 1924.
— I  ........ M W M M W M HHita— W

F. T. Prenumeratorów
prosimy za wszeikiemi reklamacjami w dostarcze
n iu dziennika zwracać się zaraz po nieotrzymaniu 
isgoż  wprost do Administracji Kraków, Ounejew- 

sfcieao 7. i. piętro.

•— Czy prace komisji dały korzyści?
—  Z azn ajo m ien ie  się z b u d że te m  n a  1923 r. i 

p o w ażn e  p ra c e  k o m is ji n a d  b u d że te m  w o jsk o w y m  
zn aczn ie  u ła tw ią  p ra c e  n a d  b u d że te m  n a  ro k  p rz y 
szły.

— Jaki bieg da pan prezes pracom nad budże
tem na 1924 r.?

—  N iezw łoczn ie  po w n ies ien iu  b u d ż e tu  do S e j
m u i o d d an iu  go kom is ji, zo s ta n ą  p rzy d z ie lo n e  rc 
f e ra ty  i komisja poświęci listopad i grudzień u- 
thwaleniu budżetu. N ale ża ło b y  p ra c e  p o p ro w ad z ić  
w  te m  tem p ie , aby w połowie stycznia już przy
stąpiono do uchwalenia budżetu na plenum.

—  W jakim mierniku jest obliczany budżet?
—  B u d ż e t je s t  o b liczan y  w m ie rn ik u  o p a r ty m  na 

stosunku cen hurtowych do franka szwajcarskie
go w pierwszym tygodniu czerwca r. b. O czyw i
ście b ra k  w łaśc iw eg o  i je d y n e g o  m ie rn ik a , ja k im  
m oże b y ć  s ta ła  w a lu ta , je s t  w a d ą  b u d ż e tu  i s tw a 
rza  b a rd z o  p o w ażn e  tru d n o śc i w  ca ły m  sy s tem ie  
g o sp o d a rc zy m  P a ń s tw a . J e s t  to  je szcze  je d en  z 
p ow odów , k tó r y  m usi p rzy sp ie sz y ć  u  n a s  reformę 
monetarną. H. N.

P o lic ja  lw ow ska w padła dziś na (rop daleko posu
niętego udziału jednostek  z kolnn.|i niem ieckiej we 
Lwowie, w know aniach „D eurschtum bundu“ przeciw  
Polsce. W związku z tem  w yruszył dziś na m iasto

O statnie posiedzenie kom isji s ta tystycznej dla b a 
dania w zrostu kosztów  utrzym ania, k tó re  odbyło się 
17 bm. w W arszaw ie, zajęło się w yczerpującą dysku
sją  nad zm ianą dotychczasow ej m etody obliczania 
drożyzny.

U chwalono w prow adzić do indeksu szereg now ych 
artyku łów  spożywczych, k tó rych  do tej po ry  nie u- 
w zględniano.

Do tak ich  należy: k iełbasa, ryż i herbata , bo rm ę 
dzienną k ie łbasy  (uwzględniając, iż rodzina sk łada się 
z czterech osób) ustalono na 0,7 k ilogram a. Norm a 
dzienna ryżu będzie wynosiła 0.15 kg., h e rb a ty  10 
gram ów  dziennie.

D alej —  pow iększone zostały norm y tych p roduk
tów , k tó re  dotychczas by ły  uw zględniane w ilości 
niedostatecznej. I  ta k : norm a dzienna m asła została 
pow iększona z 40 na 65 gram ów , cukru  z 40 na 110 
gram ów , tj. z gó rą  na ćw ierć funta.

W reszcie teo re tyczną norm ę jaj, w yrażoną w ułam 
k u  dziesiętnym  0.3 dziennie (10 na m iesiąc) — pod
niesiono na 1.5 (tj. 45 sztuk n a  miesiąc).

Pozatem  dotychczasow ą ilość m ąki żytniej — zmie
niono na pszenną.

Rokowania polsko-rosyjskie.
W arszaw a. (Tel. od wł. kor.).

W W arszaw ie tozpoczą się w tych  dniach rokow a
nia delegatów  Rządu polskiego i rosyjskiego w sp ra
wie tran sy ta  przez Polskę z Rosji do Niemiec.

I v Kainji psi te H M
B ukareszt (PAT).

Półoficjalny „V itorul“ donosi, że ceiem zażegnania 
przesilenia w alutow ego będą przyznane przem ysłow 
com, kupcom  i rolnikom  zaliczki w gotów ce, gw aran 
tow ane ich zapasam i. N adto m a być u tw o rzo n y  nowy 
in s ty tu t dla udzielania przem ysłowcom  i roinikom  po
trzebnych  kredytów . D ochody z nowych podatków  
umożliwią państw u w ypłatę  odszkodow ań dla w łaści
cieli gruntów  za w yw łaszczone obszary. Sumy, w pła
cone przez chłopów za oddane im g run ty , będą prze
kazane bankow i narodow em u, by przez to  dopomódz 
rynkow i pieniężnem u. Rząd . jest zdecydow any w ża

dnym  w ypadku nie uciekać się do inPuciL

Profesor Jenks przybywa zbadać 
stan naszej v/alutyr

Warszawa. (Tel. wł.).

Znany ze swych prac nad kwestjami monetarnemi, 
prof. J. W. Jenks, ma zamiar, jak nas informuję % 
miarodajnego źródła, odwiedzić Polskę, w  celu zna- 
dania stanu naszej waluty, obrotu pieniężnego, o .az  
zaznajomienie się z odnośnymi projektami naszego  
Min. Skarbu. W swojej dziedzinie prof. Jenks jest u- 
znanym autorytetem i z ramienia Ameryki brał u- 
dzial w całym szeregu międzynarodowych komisji, 
obecnie zaś wydaje specjalną pracę o sianie m i lut 
europejskich. Zaznaczyć należy, że prof. Jenks żadnej 
oficjalnej misji niema, studja jego są natury czysto  
naukowej.

Oszczędności w M. S. Wojsk.
Warszawa. (Tel. wł.).

W związku z przeprowadzałem! obecnie oszczę- 
dnościami, dowiadujemy się, żc w M. S. Wojsk, zre
dukowano 50 proc. dotychczasowego stanu pojaz- 
dów oraz aparatów telefonicznych.

w iększy oddział policji, k tó ry  przeprow adza rew izjo 
u podejrzanych o w spółudział w know aniu jednostek . 
Znaleziony dotychczas m aterja ł obciążający, niew ąt- 
pliwie spow oduje wiele aresztow ań. Rewizjo trw a ją  
w dalszym  ciągu.

Równocześnie % teni kom isja potsauowiłu usunąć 
zupełnie: kapustę kw aszoną, olej rzepakow y orąz ser 
zw ykły. Normę karto fli zm niejszono z 2 i pól kg. na 
po łto ra k ilogram a dziennic.

W  pozycji w ydatków  na naukę kom isją s tą ty s ty 
cz na dotychczas uw zględniała ty lko  w ysokość w pisu 
w  szkole średniej państw ow ej. N a przyszłość będzie 
brany  przeciętny wpis ze szkoły średniej p ryw atnej 
i tak iej sam ej szkoły państw ow ej.

N adto  podkom isji specjalnej polecono zbadać sp ra
wę ‘ „m ieszkaniow ą11 —  w k ierunku  zw iększenia izb 
(dotychczas „teo retyczna" rodzina m ieszkała w  je 
dnej izbie) rodziny pracowniczej, oraz ścisłego obli
czenia św iadczeń, k tó re  rosną z tygodnia na tydzień , 
w raz z gazem , elektrycznością, woda, pensją dozor
ców dtp.

Ratyfikacja traktatów 
polsko-tureckich.

Konstantyn mol (PAT). ’ 
T urecka  rada m inistrów  uchw aliła przedłożyć zgro

m adzeniu narodow em u w A ugorzo do raty fikacji tra 
k ta ty  polsko tu reck ie, tj. t r a k ta t  wioczystej p rzyjaźni, 
konw encję handlow ą i konw encję osiedleńczą. T ra
k ta ty  to złożono już zgrom adzeniu narodow em u do 
ratyfikacji.

Sprawy Państwa i Kościoła.
(Telefonem od własnego korespondenta.) ,

Warszawa.
Kardynał Kakowski przed wyjazdem do Rzyrai* 

odbyt dziś konferencję z ministrem spraw zagranicz
nych, Seydą. Na konferencji były omawiane sprawy, 
dotyczące Państwa Polskiego i Kościoła ka olichiego.

Chleb w Berlinie 1 miljard marek.
Berlin (PAT). 

Plądrowania sklepów piekarskich trwają dalej. 
Wś>-ód ludności panuje wie'kie wzburzenie i  powodu 
nagiej podwyżki cen chleba do sumy 1 miljarda ma
rek.

Echa knowań „Deutschtumsbundu“
we Lwowie.

Lwowska krlonja niemiecka na usługach „Deutschtumsbundu". —  Rewizje i aresztowania.
Lw'ów, 20 października.

Briżyiga kii im w im  pil
Nowe artykuły spożywcze wprowadzone do indeksu. —  Kiełbasa, ryż i herbata. —  13 pół kig. 
ziemniaków dziennie. —  Zmieniona oozycja wydatków na naukę. —  Komisja dl? badania

sprawy rnieszKantawej.
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Przyszły Bank emisyjny.
K raków , w p aźd z ie rn ik u .

Obecny Rząd polskiej w iększości, pod ją ł 6ię tru 
dnego, ale nie niemożliwego zadania — uzdrow ienia 
skarbu .

M inister skarbu, p. K ucharski, w ybrał do celu tego 
drogi, mem zdaniem  jedyne, k tó re  m ogą cel ten do
brym uw ieńczyć skutkiem .

Z tego, co się widzi i słyszy, m usi się nabrać w iary, 
Że p. m inister K ucharski nie da się zepchnąć z obra
nej drogi, nie da się ani zakrzyczoć ani steroryzow ać 
przez tych , k tó rych  boli w iększość polska, k tó rzy  
boją się Czystej atm osfery  w P aństw ie i norm alnych 
stosunków .

Ze p. K ucharski je s t jako  m inister i jako  m ąż s ta 
nu „ą rig lit m an on right. p lace", przekonuje innie 
najbardziej i nąjniezbiciej to  w łaśnie, przeciw  niem u 
skierow ane w ycie całego konglom eratu  lew icy, m niej
szości, wyzwoleńców, ta  jadow ita  k ry ty k a  stanow ych 
pism  — jak  „R eform a" i „Czas".

P . m in istra  K ucharskiego nie mam honoru znać 
bliżej — i gdyby, broń Boże, ta  sam a opozycyjna 
p rasa  zaczęła go — nie mówię chwalić, ale ty lko  
m ilcząco pom ijać, m usiałbym  stracić  zaufanie i wia- 
rę  w jego dobre chęci i tężyznę.

T akie to  już nasta ły  czasy, ta k a  o rjen tacja  po pol
sku  m yślących i czujących obyw ateli. Dla p. m inistra 
K ućharśkiego nie je s t to  pochlebnem  świadectwem , 
że go praw ica popiera i chwali, lecz to, że go lew ica 
ta k  zawzięcie zwalcza, jak  zw alczała dotychczas 
zaw sze praw ych Polaków . Paderew ski, Haller, 
T rąm pczyiiski, Dmowski, K orfan ty , ci w szyscy, k tó 
rzy Polsce po polsku chcą służyć, <3 sta le  solą w oku 
lewicy i m niejszości i niem a zby t w ielkiego oszczer
stw a, przed k tórcm  opozycja by się zaw ahała. W ła
ściwie nic o tern chciałem pisać, to  ty lko ta k  z ko 
nieczności, tak  en passan t naprow adzam  ten  refleks.

Rząd polskiej więiiszości jest, i w Bogu nadzieja, 
będzie zawsze i będzie coraz silniejszy.

O party o tę  większość i dzięki swej żelaznej ener- 
gji, p. m inistei K ucharski osiągnie niewątpliw ie swe 
piękne cele i wyprow adzi skarb  polski z ostatecznej 
już  toni.

Jednym  z celów, m ających uzdrowić, nasze życie, 
gospodarcze, je s t B ank em isyjny.

• P o lska, k tó ra  dotychczas je s t czemś mgłowiewnem, 
zaczyna form ow ać się i tężeć, gdyż z m gław icy tej 
coraz w yraźniej zarysow uje się insty tuc ja , k tó ra  da 
nam  zdrow ą w alutę i możność w ejścia z pow rotem  
w  to ry  norm alnego życia. O tym  banku  słów kilka.

P ow stanie banku em isyjnego je s t d la  odradzającej 
bię P olsk i czemś przełom ow em  i decydującem  o przy
szłości.

Przem ysłow iec, kupiec, finasista , rzem ieślnik i każ
d y  obyw atel musi siłą  rzeczy m yśleć o tern, ja k ą  bę
dzie ta in sty tu c ja  i ja k ą  być pow inna dla dobra P ań 
stw a  i obvw ateli.

W  te j spraw ie powinni się wypowiedzieć ekono
m iści i przem ysłow cy. Im  więcej zetrze się poglądów  
w  te j spraw ie, tem  lepiej i nie u lega wątpliw ości, że 
ta k  R ząd, ja k  i p. m inister skarbu  ko rzystać  będą z 
rad  dobrych i dobrem  P ań stw a dyktow anych.

W iec przedew szystkiem  sam a nazw a.
Sądzę, że obecnie ku rsu jąca  nazw a „B ank em isyj

n y "  je s t ty lko tym czasow ą i zdaje mi się, że jako  zbyt 
ciasna, w żadnem  wogóle państw ie nie je s t stoso
w ana.

In s ty tu c ja  ta , prócz em itow ania pieniądza, będzie 
miała szereg zadań  pierw szorzędnej wagi, decy
du jących  o rozw oju handlu, przem ysłu i  rolnictw a, 
musi więc i nazw a być szerszą, ogólniejszą, ja k  n.p. 
,p o ls k i  B ank P aństw ow y" aibo „B ank R zeczypospo
litej P olsk ie j", „B ank P ań stw a P olskiego" lub coś po
dobnego, pow ażnego.

In sty tu c ja  ta , jak o  bank  em isyjny, będzie przede- 
Wszystkiem regulatorem  k red y tu  i  tu  zaczyna się 
handlow a po lityka  tego banku.

Umiejętne i zawsze do kon ju n k tu ry  dostosow ane 
operow anie kredytem , względnie żyrem  i reeskon- 
tem , tudzież usta lan ie stosow nej stopy  procentow ej, 
je s t podstaw ą rów now agi gospodarczej i chroni Fań- 
stw o od w s trz ą śn irń ila  ta rg u  w ew nętrznym , a  budzi 
zaufanie ta rgów  zagranicznych, co w pływ a znacznie 
n a  u trzym anie ku rsu  pieniądza w łasnego.

Przyszłość P ań stw a Polskiego zależy od rozwoju 
jego handlu  i  przem ysłu. T u  o tw iera sie dla Banku 
em isyjnego szersza dziedzina do działania, albowiem 
instytucja ta pośrednio lub bezpośrednio rozw ijać 
m usi jak  najsprężystszą in ic ja tyw ę konsorcja!Tią  i 
partycy  paeyjną.

T y lko  w ten  sposób da się stłum ić te  daw ne i o- 
beene g rynderstw a spekulacy jne, te  hum bugow e to 
warzystwa akcyjne, te n  nadmiar now orodków  b an 

kow ych, m ogących istnieć ty lko  w tak iej konjunktu- 
rzc, jak  obecna.

W  pierw szej iinji, powinien sin B ank em isyjny za
opiekow ać naszą n aftą  i naszym  weglem. P rzem ysł 
naftow y i górniczy powinien w  iaknajkró tszym  cza
sie stanąć  na w yżynie przem ysłu św iatow ego, powi
nien sio odżydzić, odniem czyć i s tać  się rzeczyw iś
cie wielkim polskim  przem ysłem  podstaw ow ym .

To są agendy , k tó re  B ank em isyjny, mem zdaniem , 
objąć musi, m usi więc zaraz od założenia rozpocząć 
od dobierania odpowiednich sił fachow ych — kon- 
sulentów , kierow ników  i urzędników .

J e s t  to  conditio sine qua non rozw oju insty tucji, 
a  w ślad za tem  jirzem ysłu i handlu.

Również rolnictw o i m ądra gospodarka leśna, rze
miosło i przem ysł drobny m usi znaleźć popaicie w 
te j in sty tucji, słowem jiowinien B ank em isyjny objąć 
te  w szystkie dziedziny, k tó re  decydują o naszej sile, 
gospodarczej i finansow ej, m ają  dać pełny skarb  i 
obyw atelom  dobrobyt.

Mamy niAplonną nadzieję, że ta k  będzie i gdy  p rzy j
dzie chwila subskrypcji, udowodnim y, że należycie 
pojm ujem y doniosłość tej insty tucji. B. T.

K atow ice, w  październiku.
Na gospodarce kolejow ej G. Ś ląska zaciążyło fa ta l

nie rozstrzygnięcie R ady Ambasadorów w spraw ie po
działu G. ś lą sk a , usta la jące  dla kolei całego terenu  
plebiscytow ego pew ną wspólność, dla k tó re j funkcje 
pary te tyozne spraw ia polsko-niemiecki Naczelny Ko
mitet w Bytomiu. D yrekcja katow icka i opolska m ają 
do wspólnego uży tku  40.000 w agonow  tow arow ych; 
prócz tego Niemcy dostarczają  900 wagonów dzien
nie, P o lska 700 w agonów  oraz koleje austrjack ie, 
rum uńskie, w ęgierskie i czechosłow ackie dają  pew ną 
ilość wagonów pod ładunki, w ysyłane do tych  k ra 
jów. W ywóz z (t. ś lą sk a  w bieżącym  roku przewyż 
szył w lip n i o 43.515 w agonów, a w  sierpniu o 25.014 
wagonów  odpowiednie miesiące roku zeszłego. 
W  sierpniu r. b. podstaw iła D yrekcja katow icka 
192.238 w ęglarek  czyli 7.400 w agonów  dziennie. Licz
ba parow ozów  na polskim  Śląsku wynosi 405, w tem 
35 proc. w napraw ie. W ielkie trudności spraw ia tu  
dla parowozów sia ły  od la t 30 b rak  wody, k tó ry  do
tychczas jeszcze nie został uregulow any.

Krzywdzące dla Pol9kI przeprowadzenie linji gra
nicznej przez najważniejsze arterje życia gospodar
czego na Śląsku przecięło sieć kolejową aż w 13 miej
scach, wskutek czego na raE*ym stosunkowo terenie 
powstało aż 18 stacji granicznych. W szystkie dworce 
przetokow e jak  Gliwice, Pyskow ice, Opole, Kędzie
rzyn i Racibórz przyznano Niemcom, wobec czego 
sortow anie k ilkunastu  tysięcy w agonów  dziennie od
byw a się na nierozbudow anych dw orcach jak w My
słow icach — 4 tysiące w agonów  dziennie, w Szopieni
cach 3.800 wagonów, w K atow icach —  2.900, w Clieb- 
ziu 2.000 wagonów i t. d.

Ogrom pracy , jak ie j podołać musi służba ruchow a 
n a  tu tejszych dw orcach nierozbudow anych, najlepiej 
ilustru je  fak t, że n. p. przez ciasny dworzec osobowy 
w Katowicach przejeżdża codziennie 197 pociągów  
osobowych i 51 towarowych, razem £48 pociągów. 
Całodzienny naładunek  D yrekcji katow ick ie j stanow i 
50 procent naładunku  całej Polski. Obecnie ładuje 
się tu ta j 7.400 w agonów  dziennie, resz ta  P olsk i łado
w ała w zeszłym roku  7.211 w agonów  dziennie.

Wycofanie not Kriesa.
Warsrawa (AW).

Minister skarbu  rozporządził w ycofanie z obiegu 
m arek okupacyjnych, t. zw no t K riesa. Po .31 m aja 
1924 r. kasy  pańrtw ow e nie będą już przyjm ow ały  
do w ym iany tych  biletów.

Polacy ofiaro r o i l i  w Poltarjlf
Warszawa. (Teł. wł.).

W obec panującej już od k ilku  miesięcy rew olucji 
w południow ej prow incji brazylijsk iej Rio G randę de 
Sul, rodacy  nasi u skarża ją  się na ciągłe gw ałty  i bez
p raw ia , dokonyw ane przez w ojska rew olucyjne, a 
rów nież i przez w ojska stanow e. R ząd  cen tra lny  nie 
je s t w stan ie opanow ać w ojny dom owej. K oła emi 
g racy jne zw róciły się do przedstaw icielstw a polskie
go, celem in terw encji w te j spraw ie.

imm ponraktacj! w uiJ l r r t i i .
D nia 18 bm. odbyła się konferencja przem ysłowców 

w ęglowych z górnikam i Zagłębia Dąbrowskiego w 
spraw ie zaspokojenia żądań robotniczych. Ponieważ 
przem ysłow cy nie chcieli nic dodać ponad 150' proc., 
m otyw ując niemożliwością kalkulacji, zaś robotnicy 
tw ardo  obstaw ali przy swych żądaniach — perirak- 
tac je  zostały  przerw ane. Przy gorączkowej wymianie 
zdań obu stron, in terw encja okręgowego inspektora 
p racy  nie dała  rezu ltatu . S tra jk  trwa w dalszym cią
gu.

Nowe a r t i i w  n a !  i i ś i i i j .
W arszawa.

(Telefonem od własnego koresp.).
W związku z prow adzonym  procesem przez na

czelne władze wyw iadow cze sowieckie przeciwko zna
nemu kom uniście, Bohdanowi, o działalność anty- 
sowiecką, zarządzono -wśród członków' partji komu
nistycznej w  Moskwie m asowe aresztow ania. Wśród 
aresztow anych znajduje się pięciu najbardziej wybi
tnych kom unistów . W yw ołało to  poruszenie wśród 
party jnych  sfer kom unistycznych.

Równocześnie z uporządkow aniem  w yniszczonych 
um yślnie przez Niem ców torów  kolejow ych p rzy s tą 
piła D yrekcja katow icka do budow y now ych linji, 
k tó re  s ta ły  się niezbędne z powodu anorau^nej gran i
cy polsko-niem ieckiej. W  K atow icach stanie olbrzym i 
m ieszkalny gm ach dla średnich urzędników  oraz o- 
sobny dom d la wyższych urzędników .

Na ogólną długość 514 kim. dyrekcja  tu te jsza  po
siada 104 dw orce i 96 ekspedycji tow arow ych n a  ko
palniach. K oleje w ąskotorow e długości 106 kim., po
siadają  57 stacji taryfow ych, 172 m iejsca ekspedjr 
cyjne i 12 o tw artych  ładow ni.

Pożyczki dolarowo dla osadników.
Warszawa. (Teł. wŁ).

Stowa-zyszenie Weteranów Armji Polskiej w Ame* 
ryce przeznaczyło 15.000 dolarów na pożyczki nisko
procentowe dia tych osadników, którzy wstąpili do 
armji polskiej z Ameryki.

Rozdziałem pożyczek zajmie się specjalna komisja. 
W ysokość pożyczek przewiduje się przeciętnie około  
80 do 100 dolarów, poza tem o k o I o  5.000 dolarów ma. 
być przeznaczone dla spółdzielni osadniczych, dla 
wzmocnienia Ich kapitałów obrotowych.

Potyczk i mają być zwracane po sześciu lalach, 
poczem kredyt będzie przeznaczony na cele kultural
no-oświatowe na Kresach Wschodnich.

Drugie posiedzenie Państwowej Rady Eolejowei.
Warszawa (AW).

D rugie plenarne posiedzenie Państw ow ej R ady  Ko
lejow ej w yznaczone zostało przez m inistra kolei na 
dzień 10 listopada.

Ubezpieczeni? w złotych polskich.
K ra k ó w , w p aździem ik ii-

N ader ak tua lne  zagadnienie jakiem  je st uniezależnić 
nie interesów  ubezpieczeniow ych od sku tków  dcpitc 
cjacji pieniądza, było m iędzy innemi w  dniu 14 bm. 
przedm iotem  obrad R ady  cen tralnego związku pol
skiego przem ysłu, górnictw a, handlu  i finansów. W 
swoim czasie na sku tek  zgodnej akc ji tow arzystw  u- 
bezpieczeniow ych i sfer gospodarczych, M inisterstwo 
skarbu  dopuściło ubezpieczenia w  złotych. A toli kon
cepcja ubezpieczeń w ziotych, będąca jedynie pa ja  
tyw em , upad ła  n a  sku tek  poniechania notow ań złotego 
oraz zam knięcia tow arzystw om  ubezpieczeniowym  ją- 
ehunków  zlotow ych, czem została  im odjęta  możność 
pokryw ania sw ych zobowiązań.

W  związku z powyższem, tow arzystw a ubezpiecze
niowe w ystępu ją  do władz, by upraw nione zo ita iy  u- 
bezpieczenia w w alutach pełnow artościow ych. zro
zum ieniu, że obecny stan  w dziedzinie asekurac ji pro
wadzi do zupełnego zaniku idei ubezpieczeń i ubez
p ieczania się w tow arzystw ach  zagranicznych, R ada 
cen tralnego zw iązku polskiego przem ysłu, górnictw a 
handlu  i finansów , uchwaliła zwrócić się do władz 
z poparciem powyższych postulatów.



'S E  t „ C ó n ie c j  k r a k o w s k i " Kr m

Co się dzieje w całej Polsce.
Dzień aa eksport. —  Wstrzymanie dyskonta weksli. —  Obrady bankowców polskich. — W ykrycie składu 
broni, Skazanie morderców. — Nowe źródło wody mineralnej w Krynicy. — Z ruchu szkolnego w Ło
dzi. — Przestroga dla paskarzy tytoniowych. — Zapomoga dla urzędników miejskich w Poznaniu. —  Fry
zjerzy warszawscy grożą strajkiem. —  Ludzie przestają palić! —  Hojny zapis. — Sam kat, —  sam sędzia.

Sencja przyjaciół Skarbu Polskiego — Próbna jazda okrętu.
Starostwo radomskie zawiadamia, iż różne organizacja 

społeczne wn Francji zwracają się do instytucji opiekuń
czych w Polsce 7, propozycją wzięcia dzieci na wychowa
nie do Francji. Odnośnie do tych propozycji Ministerstwo 
pracy i Opieki Spot. zajęło stanowisko, że wr zasadzie wy
chowanie najmłodszego pokolenia obywateli polskich 
winno odby wać się w ojczyźnie, w razach jednak wyjąt
kowych uważa za możliwe wyrażenie zgody na wysłanie 
pewnej liczby dzieci pod warunkiem zapewnienia im wy
chowania polskiego i stałego kontaktu z ojczyzną.

W warszawskiem muzeum przemysłu i rolnictwa pod 
przewodnictwem i przy udziale posłów: brygadjera Mu
rzyńskiego, ks. dr. Lutosławskiego i K. Wierczaka, oraz. 
prof. B. Zajączkowskiego, odbyło się zebranie członków 
Legji obrony konstytucji, na którem posłowie poinformo
wali obecnych o sytuacji finansowej Państwa poczem

zarząd główny L. O. K. zawiadmoił o utworzeniu sekcji 
przyjaciół Skarbu Polskiego. Zadanem sekcji będzie 
współdziałanie ze Skarbem w akcji odbioru na rzecz Pań
stwa należnych z.e strony obywateli świadczeń podatko
wych, w kontroli nad uiszczaniem świadczeń oraz w wy
krywaniu nadużyć na tem tle, a  zarazem jaknajszerszu 
propaganda wśród społeczeństwa konieczności sanacji 
naszych stosunków gospodarczych i skarbowych, jakoteż 
wytworzenie zdrowej opinji publicznej w dziedzinie wypeł
niania obowiązków przez obywateli względem pań3twm

W Gdańsku odbyła się próbna jazda przeznaczonego 
dla ehileńskiego lio y d u  okrętu Hi o Bueno, zbudowane
go w tamtejszych warsztatach okrętowych i stoczni gdań
skiej. Próba wypadła pomyślnie.

W  dnia wczorajszym niektóre banki w Warszawie 
wstrzymały dyskontowanie weksli, uniemożliwiając .w 
ten sposób prolongatę zobowiązań wekslowych.

Wczoraj lozpoeżęły cię w Warszawie obrady nadzwy
czajnego zebrania delegatów Związku banków polskich 
z Udziałem dyrektorów, niektórych filji. Główną treścią 
obiad jest sytuacja finansowa i wynikające z niej trud
ności dla przemysłu i handlu: ma być opracowany me- 
liiorjał dla przedstawienia go Ministrom Skarbu i Przem. 
i Handlu.

Z Derewni, pow. żółkiewski, donoszą, że przeprowa
dzono tam przed kilku dniami rewizję, i znaleziono 5 ka
rabinów maszynowych i znaczne zapasy amunicji. Aresz
towano tam Wasyla Chmielą, łwana Olejnika i Iwana 
Ciek a.

*
W dniu wczorajszym na mocy werdyktu sędziów przy- 

rięgłych skazano we Lwowie 4 braci Diduchów za mor
derstwo: Oleksę na karę śmierci, 2 Michałów pc roku 
-ciężkiego więzienia i Iwana na 8 lat ciężkiego więzienia.

Zakładowi zdrojowemu w Krynicy dopisuje szczęścio. 
Po wykopaniu przed trzema laty zdroju, którego woda 
zastępuje znakomicie wodę „Vichy“, dokonano obecnie 

instalacji jeszcze jednego źródła wody mineralnej. Zdrój, 
^wywiercono na głębokości 216 metrów, pod „Huzarami11, 
w odległości jednego i pól kilometra od zakładu. Daje 

‘on wielką obfitość wody mineralnej gatunkowo lepszej 
od otrzymywanej obecnie ze zdroju „Głównego11. Woda 
i  nowego zdroju służyć będzie do kąpieli w łazienkach 
„Nowych11, pod które kamień węgiolny założony został 

iw Bierpniu u. r. Dzięki nowemu zdrojowi dalszy rozwój 
^Krynicy, został zabezpieczony, na nieprzejrzany szereg 
lat.

*
W bieżącym roku szkolnymi szkoły powszechne w Ło- 

3zi liczą 1373 oddziały; szkoły polskie 856 oddziałów, 
żydow skie 369 oddziałów, niemieckie 148 oddziałów. W 
poprzednim roku szkolnym szkoły polskie liczyły 849 od
działów,, liczba oddziałów w tych szkołach powiększyła 

‘się o 23. Szkoły niemieckie mają w bieżącym roku szkol
nym o 1 oddział mniej, niż w poprzednimi.

W Łodzi 'dokonano Tewizji w składach tytoniowych 
W intera i Mordki Szajbego i wykryto tam zamagazyno- 
wane papierosy i tytoń wartości kilku miljardów, Wobec 
stwierdzenia, że wymienieni odmawiali sprzedaży zama- 
gazynowanych towarów, składy zapieczętowano, a  paska
rzy aresztowano. Krewni aresztowanych chcieli złożyć 
‘kaucję, lecz sędzia śledczy zastosował jako środek zapo
biegawczy bezwzględny areszt i obu paszkarzy osadzono 
W więzieniu.

*
Poznańska Rada miejska przyznała urzędnikom miej

skim i emerytom jednorazową zapomogę zimową w .wy
sokości 30 proc. ich pensji.

*
Na odbytem w Warszawie zebraniu fryzjerów przy u- 

dz.iale przeszło 80 osób, powzięta została uchwała, we
dług której fryzjerzy żądają wypłacenia 60 proc. dodatku 
d rożyźnianego do dnia 27 b. m. W, przeciwnym razie 
fryzjerey przystąpić mają do strajku.

Obecno ceny wyrobów tytoniowych wywołują objaw 
coraz powszechniejszy wstrzemięźliwości od palenia. W 
Warszawie, wedle doniesień pism stolicy, popielniczki zni
kają nietylko w biurach, lecz i w cukierniach i restau
racjach. Cygara można jeszcze widzieć u ludzi wybitnie 
zamożnych. Ogólną wstrzemięźliwość żywo wspomagają 
prywatne fabryki tytoniów, dając zamiast tytoniu, nie
umiejętnie preparowaną surowiznę.

Zmarły przed tygodniem w Poznaniu prof. dr med. Hel- 
jodor Święcicki, rektor uniwersytetu w Poznaniu, nabył 
swego czasu majątek likwidacyjny Łaski z folwarkami 
i utworzył fundusz „Nauka i Praca11. Rektor Święcicki 
przeznaczył darowiznę swą na pomoc naukową dla pro
fesorów i’ studentów wyższych uczelni w. Polsce.

Organa policji olkuskiej ujęły niebezpiecznego bandytę 
i herszta bandy grasującej na terenach powiatów, olku
skiego i będzińskiego - -  Ciehora, który podczas starcia 
z policją został ranuy, a następnie wystrzałem z własnego 
rcyolwam pozbawił żjfcia.

Olbrzymi sukces polskiego chirurga.
Hrzy pomocy operacji rozdzielono braci sjamskich. —  Jedyny w Europie wypadek 

pomyślnego rozdzielenia bliźniąt-zroślaków. —  Tryumf polskiej chirurgji.
Poznań  20 października.

N a osta tn im  zjeździć chirurgów  polskich w  P ozna
niu m. in. zadem onstrow ał dr. Mieczkowski 13-letnie- 
go chłopca, k tó ry  urodził się jako bliźnio zroślak i ja 
ko niemowlę 4-miesięczne, oddzielony został przez 
dra M ieczkowskiego za pom ocą operacji. D rugi od
dzielony zroślak, jako  niezdolny do życia, um arł po 
operacji. Ciało tegoż mieli obecni sposobność obser
w ow ać w  preparacie.

B liźnięta zrośnięte by ły  w okolicy k la tk i piersiowej 
(m ostku). Operacja, m iała w ynik nadspodziew anie do 
datni. Chłopiec, nazw iskiem  .Jan Sarnecki, syn robot
n ika  z P akośc i, czuje się bardzo dobrze i je s t zarówno

pod względem  fizycznym , ja k  i  ducnow ym  zupełnie 
norm alnym . D la zdem onstrow ania chłopca kongreso
wi, sprow adził go dr. Mieczkowski z Pakości, w yjed
naw szy gościnę d ian  iego w zakładzie sióstr E lżbie
tanek,' w tym  zakładzie, w  k tórym  przed 13 la ty  do
konano n a  nim operacji z ta k  szczęśliwym rezultatem . 
P okaz wywołał wśród obecnych ogólny podziw  i o- 
grom ne zain teresow anie. I całkiem  uzasadnione. J e s t  
to bowiem jedyny w E uropie w ypadek oddzielenia 
bliźniąt zroślaków  z pom yślnym  wynikiem, w ypadek, 
przynoszący chlubę polskiej chirurgji i staw iający  d ra  
M ieczkowskiego w poczet, niety lko naszych, ale całe
go św ia ta  pow ag chirurgicznych.

Skazani za zbrodnię łapownictwa* i legitymowanie się fałszywymi dokumentami. 
Kary od 1 do 3 i pół lat więzienia. —  Protest kobiet żydowskich.

Przez dni k ilkanaście toczył się w W arszawie gło
śny proces w spraw ie nadużyć z dokum entam i w oj
skowym i. W  dniu w czorajszym  sąd ogłosił w yrok, 
m ocą k tórego  i po zastosow aniu am enstji .są skazani 
za zbrodnię łapow nictw a: p lu t. J a n  G rzelak na 3 i pół 
la t  ciężkiego więzienia, k ap ra l S tefan K lepacld  n a  3 
i pół la t ciężkiego więzienia, a p lu tonow y W alenty  
K ierzenkow ski n a  2 la ta  ciężkiego więzienia.

P onad to  z g rupy  poborow ych i szeregowców-dezer- 
terów  są  skazani: Icek  W eingarten  na 2 i pół la t  wię
zienia, Lejzor S roka na 2 la ta  3 m iesiące, Szyja F ran- 
sz teter na 2 la la , Icek  M icenbaum na 2 ia ta ,.A w n er 
F re ita g  na 1 i pół roku, Ja n k e l Balbinder na 2 la ta  
3 miesiące, D aw id G rink rau t n a  1 i pół roku, Józef 
Goidberg na 2 i pół roku, N usen G rinberg na 1 i pół 
roku, Mojsiej A ronson n a  3 la ta , Leib L ederm an na 
1 rok  3 m iesiące, B erek Oppenlieim na 2 i pól roku, 
w reszcie A bram  Gordon i Izak  Bodner na 1 rok  9 
m iesięcy w ięzienia z zaliczeniem do k ary  aresztu  
śledczego i p rzy  zastosow aniu am neslji.

W szyscy z te j g rap y  oskarżonych s4 skazani za 
uzyskanie fałszyw ych dokum entów  i legitym ow anie 
się niemi.. P onad to  A ronson je st skazany za dezercję 
z w ojska I ucieczkę za granicę.

Podczas ogłaszania w yroku  tłum nie zebrane na sali 
żydów ki podniosły okropny gw ałt i lam ent, tak , że 
przew odniczący m usiał zarządzić opróżnienie sali z la 
m entujących.

P ro k u ra to r  w ojskow y wniósł odwołanie od niskie
go w ym iaru  k ary  i zażalenie nieważności co do wy
roków uw alniających.

■ Część oskarżonych p rzy ję ła  w yrok, część zgłosiła 
odw ołanie, inni wreszcie zastrzegli sobie trzy  dni do 
nam ysłu.

Z pow odu odw ołania prokuratorsk iego , wszyscy 
oskarżeni zostali nadal w areszc ie ., Zam ieszane w to 
spraw ę osoby cywilne zostały  przez okręg, sąd  k arn y  
wypuszczone na wolną stopę za śmiesznie n iską k au 
cją.

Na tropie sprawców wybuchu 
prochowni w Warszawie.

Kraków, 20 października.
W czoraj na gran icy  okręgu w ileńskiego koło B ara

nowicz, policyjna straż gran iczna ujęła pewnego oso
bnika w chwili, gdy usiłował przedostać się na stronę 
Rosji sowieckiej. P rzy  bliższych oględzinach spraw 
dzano, że okolice głow y tego osobnika są w ranach, 
zupełnie jeszcze niezągojonych, ponadto znaleziono 
przy nim po dokonaniu rewizji znaczną ilość kompro
mitujących zapisków i dokumentów.

D okum enty  te  i zapiski stw ierdzają, że podejrzany 
podróżnik świeżo przybył z W arszawy. Władze poli
cyjne skierowały go pod silnym konwojem do dys
pozycji organów śledczych warszawskich, na wypa
dek, gdyby osdbuik ów miał związek ze sprawcami 

i l JO’bucha w orochowni ru Cytadeli

Ząbki... koników wojskowych.
Warszawa. (Te!, od wł. kor.).

Nowoczesna weterynaryjna praktyka wykazała że, 
większość wypadków kolek i chronicznego nieżytu prze
wodu, pokaimowego u koni — pochodzi od nieprawidło
wych zębów końskich. Świeżo więc wojskowi lekarze we
terynaryjni otrzymali rozkaz zbadania zębów u wszystkich 
koni.

Maluczko, a doczekamy się specjalizacji lekarzy w o- 
dontologji końskiej.

Starcie policji z bandytami.
Lwów w październiku.

Pogranicze nasze na Wschodzie nękane jest ciągło 
zuchw ałym i napadam i bandyckim i. N ieliczna i źle 
w yposażona policja usiłuje tępić bandytyzm , jak  do* 
ląd , z niezbyt widocznym skutkiem .

O statnie pism a lwowskie donoszą, że w powiecie 
żółkiewskim , szczególnie odznaczyła się krw aw ym i 
rabunkam i banda pod wodzą niejakiego W ładysław a 
K osteckiego i Józefa K auiucha.

Na wiadom ość, żc groźna, szajka ukryw a się w lei 
sio dolatiieekim , pow. żółkiew skiego, policja powiaUw 
wa zarządziła obławę. W rezultacie napotkano  ban
dytów  w gąszczu Jeśnym. N a wezwanie do poddania 
się, odpowiedzieli strzałam i. Policja dała również o- 
gnia.

Po kilkunastom inutow ej, bezskutecznej strze lan i
nie, bandyci zbiegli, pozostaw iw szy na m iejscu trzy  
karab iny  oraz am unicję. D alszy pościg za zbiegłymi 
opryszkam i trw a.

Rozgromienie czarnej giełdy
w Warszawie.

Warszawa (AW).
Gazeta administracji i polie* państwowej ogłasza  

wyniki walki z czarną giełdą w czasie od 19 marca 
do 17 paźdzemika.

W okresie tym  nadkomisarz Niskowski zarejestro
wał w W arszawie 368 osób trudniących się nielegal
nym handlem walutowym. Zasekwestrowano przy tem  
32.069 dolarów, 4.961 funtów szt., 803 franków szwaj
carskich, 29.120 franków francuskich, prócz tego zło
ta, srebra, brylantów i różnych walut wartości 7.784 
dolarów.

„Gazeta policji" zaznacza równocześnie, że akcja  
prowadzona przeciw czarnej giełdzie spowodowała  
w y c p la n ie s łę z  niej około 25 proc, pośredników.
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! Slffi i
Berlin (PAT).

Rząd bay, arski zawiadomi! wczoraj urzędowo rząd Rzeszy, że Bawarja nie będzie pertraktowała 
urzędowo ani z ministrem obrony krajowej, ani z szefem administracji wojskowej. W związku z 
tern prasa zaznacza, iż Rnwarja jest najdokładniej poinformowania o sytuacji zagranicznej, która ni
gdy nie była tak poważną, jak dzisiaj. Mimo tego Bawarja dąży otwarcie c!o zerwania z Rzeszą 
niemiecką. Za to Bawarja musi, zdaniem dzienników, ponieść odpowiedzialność. Dla rząau niemie
ckiego pozostaje tylko jedna 
Warji, jait i Saksonji.

d ro g a : przeprowadzenie uznania swego autorytetu zarówno w Ba-

Rozruchy w Niemczech trwają dalej i
Kląska głoaowć —  Rozruchy w

Wrociaw. (AW).
Położenie w Niemczech a szczególniej w Saksonji, 

pogarsza się z godziny na godzinę. Klęskę głodową  
przynosi rosnący z dnia na dzień kurs dolara, wyw o
łujący skrajną nęd2ę, gdyż bochenek chleba doszedł 
już dzisiaj do wysokości 620 miljonów. Nie może dro- 
żyźnie tej nadążyć ani robotnik pracujący, ani też u- 
rzędnik, a cóż mówić można o masach bezrobotnych, 
które powiększają się ustawicznie z powodu trudno
ści kredytowych, na jakie natrafia także przemysł.

Tratnem było znanie Stresemanna, wypowiedziane 
podczas wywiadu z korespondentem „Daily Mail44, że 
większa część ludności niemieckiej obawia się wojny 
domowej i obawia się również rozpadu Niemiec, któ
ry w ywoła przykre następstwa w Europie, a specjal
nie, jak mówił Stresmnanii, odczuje go Anglja.

Manheim. —  Rabunki w Berlinie.
Manheim. (a W j.

Po wczorajszem starciu tłumów z policją, którego 
ofiarą padło 7 demonstrantów i  16 rannych, wrzenie 
me ustało. Pozostaje do wyboru albo spełnienie po
stulatów, przedłożonych przez komunistów, którzy o- 
panowali związki robotnicze, lnb też uopuszczenie do 
generalnego strajku, który już częściowo jest rozpo
częty. 2. powodu bezustannych niepokojów, badenski 
minister spraw wewnętrznych był zmuszony w mie
ście wprowadzić stan wyjątkowy.

W pomocnych i wschodnich dzielnicach Berlina 
gromadzić się poczęły, jak w dniach poprzednich, tłu
my pized sklepami środków żywności I składami pie
czywa. Lotne oddziały policji, mając do dyspozycji 
automobile ciężarowe, rozpędzały wszędzie tłumy, za
pobiegając rabunkom, jakie dotychczas miały miejsce.

i  (f la ii
G dańsk. (AW).

S e ra t gdańsk i przedłożył sejmowi ustaw ę w sp ra
wie zaprow adzenia nowego środka płatniczego o s ta 
łej w artości, m ianowicie guldena gdańskiego. W  myśl 
te j u staw y  nie wolno będzie przyjm ow ać w handlu 
detajlicznym  innych pieniędzy, jak  gulden gdański, 
lub m arka niem iecka. W szystkie inne środki p ła tn i
cze łącznie z czekami przem ysłowem i i notgeldam i 
gdańskiem i m uszą hyć w ycofane, jako osta teczny  te r
m in w ykonania ustaw y  jest przew idziany 1 lu ty  roku 
przyszłego. Jed n o stk ą  obliczeniową będzie w myśl 
p ro jek tu  ustaw y gulden gdański, czyli jedna dw udzie
s ta  p ią ta  fun ta  szterlinga. M arka niem iecka pozostaje 
nadal środkiem  płatniczym . W szelkie transakcje  pry
w atne m ogą być zawierane w guldenach. Żądanie o- 
p iew ające n a  m arki niem ieckie lub inną w alu tę nie 
m ogą być zamienione n a  guldeny gdańskie bez woli 
w ierzyciela albo dłużnika. H andlowi detalicznem u nie 
będzie dozwolone w yznaczanie cen inaczej, jak  w  w a

lucie niem ieckiej lub guldenie gdańskim . Gulden gdań  
ski będzie w ypuszczony przez m ający się utworzyć 
bank  em isyjny, k tó rzy  będzie upow ażniony do w yda
w ania zobowiązań, opiew ających n a  gu ldeny gdań
skie. Em itow ane gu ldeny m uszą być pokry te  w cało
ści przez fu n ty  szierlingi.

] 1 i i I V W
Berlin. (AW).

W tych dniach zakłady graficzne państwowe pu
ściły w obieg banknoty 50 miljardowe.

W J g i
Warszawa.

(Telefonem od w łasnego koresp.).
Główny Urząd Polityczny (G.P.U.)' w Moskwie o- 

bradowal nad wnioskiem Dzierżyńskiego w sprawie 
zaprowadzenia w szeregu miejscowościach Rosji, gazie 
znajdują się większe skupienia robotnicze stanu w y
jątkowego, ze względu na bezpieczeństwo publiczne.

R ): i  iU)V: i  i  e i f e p  św iata
A negdotka o królow ej holenderskiej W ilhelminie 
i pewnej dziewczynce. — C zteroletnia ak to rk a  filmo
wa. — Zm arł drugi pacjent P asteu ra . — Rzeczy ^n aj
w yższe41, „najw iększe44, „najstarsze*4, i t. i), na św ię
cie. — A utentyczne dane cyfrowe o usia tn ie j k a ta 

strofie japońskiej.
O królowej holenderskiej Wilhelminie, k w a  co dopiero 

obchodziła ćwierćwiokowy jubileusz Ewy eh rządów, a  kró 
ra cieszył?*; wielka popularnością w kraju i o pewnej 
małej dzicwezrnce przez nią obdarowanej, krąży po Ho- 
landji ftftstępiijąe.ii luila. i zabawna .-uiogdotka:

Niedawno temu królowa, przechadzając się- w okoli
cach Hagi, spostrzegła bardzo iri-hin <tzi< wSzynko z ro- 
d/.iny roootnic.zej, pocałowała ją i wdalyfflsię .z nią w roz
mowę. Dziewczynka, której powiedziano, kinu byhi owa 
pani, co ją pocałowała, chcąc, wyrazić swą rwlzięczność 
za takie odznaczenie, zrobiła na (Indach parę rękawiczek 
i zaniosła je królowej do pałacu w Hailze. Po rozmaitych 

, pcrypetjach rękawiczki doszły rąk kiólowej, która, wzru
szona tą  wdzięcznością dziewczynki, posłała jej także pa
rę rękawiczek. Rękawiczka z prawej ręki wypełniona by- 

; ła  cukierkami, z lewej - dukatami holenderskimi. l)o 
podarunku dołączony byl list, w którym królowa napisa
ła: „Donieś mi, kochano dziecko, która z rękawiczek 

1 sprawiła ci większą przyjemność “
Wkrótce potem otrzymała królowa odpowiedź tej tre

ści, że obdarowana nie może powiedzieć, która rękawicz
k a  sprawiła jej większą przyjemność, ponieważ ojciec za
brał jej rękawiczkę z lewej ręki H.,starszy brat z prawej.

Ubawiona tą  odpowiedzią, królowa powtórzyła swój 
podarek, upewniła się jednak równocześnie, że nie pad! 

i ofiarą rodziny, lotz pozostał własnością adresatki.

Zły przykład bywa zaraźliwy i prowadzi do nadużyć;,!; 
zwłaszcza,' gdy chodzi o pieniądze. Czeniś innem, jak mtd 
użyciem nie można np. nazwać występów małych dzieci, 
jako bohaterów kinowych.To ich rodzicom przynosi nie
raz bajeczne dochody, ale co wypaczać musi cliaraljtft 
dzieciaków fenomenalnych w tym rodzaju, jak Jackie 
Co&yari, wyświetlany obecnie na ekranach całego świata, 

jdtbizymićh zarobków, za występy syna pozazdrościli

rodzicom Jackie Cooyan'a rodzice niespełna czteroletniej 
„Baby Teggy11 z Ljos .-rugelos w Kalifornii. Wynajęli ją 
bowiem pewnemu konsorcjum filmowemu na występy W 
ciągu la 3 za opłatą 1.5 miljona dolarów rocznie i odział" 
w zyskach w wysokości pół miljona — jak donosi nowo
jorska „Nation".

Do może wyrosnąć z dziecka, zaczynającego grać role 
kinowe, nauczywszy kię zaledwie chodzić?...

Dzienniki zaś budapeszteńskie wychwalają pod niebio
sa występy „ośmioletniej primadorny41, Elzy Huber, któ
ra śpiewa, tańczy, recytuic. gra na lurtepjanie i_. miewŁ 
konferencje1! _ ■

To już na ośm lat itanowczo zawiele!
*

Z Paryża donoszą, żS ubiegiego tygodnia, zmarł .TupiJle, 
drugi z r/.ędu pacjent, którego uratował, swego czasu, 
Pasteur, swojem ,scrum od wścieklizny. Jupilie, będąc 
chłopcem, mieszkającym w górach Jurajskich, uratował 
kilnoro_ dzieci, stanąwszy do walki z psem wściekłym, 
który się na nie rzucił, przyczem został mocno przez tego 
psa pokąsany. Posiano go .natychmiast do Pasteura, 
który juź był uratował pierwszego pokąsanego, chłop
ca nazwiskiem Mcist?,r.
*  Zu. swój c z y n  bohaterski otrzymał Jupilie nagrodę od 
Akailemji francuskiej, a w; konana artystycznie w bron- 
zie_ jego _ postać w oliwili, gdył gdy walczy zo wściekłym 
zwierzęciem, zdobi .przedsionek Instytutu Pasteura w Pa
ryżu. Wielki ten uczony wziął Jupille‘a naprzód z? słu
żącego do Instytutu swego imienia a następnie zrobił go 
dozorcą domu tance.

Pierwszy- notowany od wścieklizny pacjent, wspomnia
ny wyżej Meister, żyje dotąd i jest zarządcą domu w No
wym In.-tytueie Pasteura, fundowanym przez baronową 
iiirsh.

*
Niemieccy uczeni i publicyści znani są, jako szperacze. 

Potwierdza K> niedawno temu wydana książeczka która 
nosi t yj ul: „W'as- manchc-r nielit weiss! Das Buch der Su- 
perlatiMB4:, a której autorem jest Iianns Gtinther. Zgro 
nmdzil on w piej cierpliwie mnóstwo rzeczy, o jakich1 
można słusznie stwierdzić, że są „największe11, „naiwyi 
szę.% „najgłębsze" i1 t. d. Oto kilka przykładów na stfpjer- 
latywy, piwzorp.Jętych z tej książeczki:

Najwyższą budowlą ua świecie jest wieża Eiffel w Pary
żu, mierząca 300. uiemiw wysokości, najwyższym dommn

Stan ten ma być środkiem zaradczym przeciwko straj
kom. Zebrani komisarze uchwalili jednak jeszcze nie 
wprowadzać stanu wyjątkowego, natomiast zarzą
dzić najostrzejsze środki ostrożności wśród służby 
kolejowej i robotników warsztatowych. W razie ja
kichkolwiek wystąpień robotników na kolejach, u- 
chwalono zaprowadzić sądy doraźne.

Szerzenie 11I0M  u p s i  n i  UrniM
przez Polskę do Niemiec.

Wiedeń. (AW).
Prasa wiedeńska w powołaniu na berlińskie źródła, 

zamieściła notatkę o koncentracji wojsk bolszewic
kich na granicy Polski i o rzekomym ultimatum, ja
kie Poiska otrzymać miała od rządu sowieckiego, żą
dające pozwolenia na przema-sz wojsk przez teryto- 
rja polskie do Niemiec. Wczoraj pisma wiedeńskie 
ogłosiły sprostowanie tej wiadomości, które jako po
zbawione Wszelkich podstaw, zostały przez poselstwo 
polskie w Wiedniu zdementowane.

P o s l o i i  *  i l e i i o  i i i  M m i
P aryż. (A W),

Według wiadomości z Paryża rząd hiszpański opu
blikował dekret, zabraniający urzędnikom i wogóle 
osobom, pełniącym funkcje polityczne lub znajdują
cym  się w służbie publicznej, zajmowania stanowiska 
czionków zarządu lub rady nauzorczej przedsiębiorstw 
przemysłowo-handlowych. Zakaz ten rozciąga się 
na ministrów, senatorów, posłów i wogóle tych, k tó
rzy najmują stanowiska w administracji centralnej 
lub prowincjonalnej. Dekret nakazuje wspomnianym  
osobom zrzec się stanowisk w przemyśle i handlu.

AmBodsee Ieftie am plam i Pa bieguna p U łau go
Berlin (AW j.

W edług w iadom ości z Nowągo Y orku, znany pod
różnik, A m undsen, zdecydow ał sie ostatecznie, iż w 
m aju roku przyszłego odbęazie podróż pow ietrzną 
do bieguna północnego. Zam ierza on w yruszyć z Nor- 
wegji, zatrzym ać się a a  biegunie i wy lądow ać w A la
sce. W  ten  sposób przelecieć zam ierza około 4.500 
kim. łin ji pow ietrznej.

Jtóojna myszy... z bolszewią.
Z południa Rosji donoszą o niebywałem  najściu 

myszy. W  chersońskiej gubernji naprzykład , w pe
w nej wsi w przeciągu kiLtu dni zjadły m yszy w szyst
k ie zapasy zboża.

W  innej znowu wsi pom iędzy myszam i a ludźmi sto
czoną została praw dziw a w alka. Myszy bito  pałka
mi, oblewano n aftą  i palono, mimo to dokonały  one 
we wsi strasznych  spustoszeń. W e wsi Dolejewo po
w iatu wozniesieńckiego, zagryzły m yszy n a  śmierć 
śpiące dziecko.

Woolwprth Building, w Nowym Jorku, mający 55 pię
ter, aa [większy dworzec posiada także Nowy Jork, ponie
waż może v yekspedjować w ciągu godziny 70.000 przy
jeżdżających i odjeżdżających pasażerów, najwmkszyiu 
tunelem jest — Sunploński (19.803 metrów), a „Madesti s“, 
należący do '„White Star Line11 największym statkien, 
(292 mer.ry długości). Najwyższa gora na świecie jest 
Mount Everest w Himalajach, a najwyżej położonym 
punktem zamieszkałym przez ludzi, jest klasztor buddyj
ski Rougbuk, położony na stokach tejże góry na wyso 
kości 5.000 metrów.

Najgłębszy szyb znajduje się w kopalni Tamarak w sta- 
iiit^ Michigan (1.560 metrów), najwyższy wodospad w Gu
janie angielskiej (naąjswą się Kaintanar i mierzy 250 me
trów wysokości. S R iny  wodospad Niagara jest „tylko14 
50 metrów u ysoki). Najstarszem drzewem na świecie jest 
cyprys w Meksyku, wysoki na 45 metrów a obliczany na 
4 do 6.U00 lat wieku. Największe owoce, bo orzechy, 
ważące uo 25 kilogr., rodzi palma z wysp Seychelskieb

największy kwiat, mierzący przeszło 1 metr średnicy 
ma „Rufflesia Arnold)1 z Sumatry < t  d.

*

Dopierc teraz dochodzą z Japonji dokładniejsze wieści
0 katastrofie c dnia 1 września b. r. Między innemi, zebrał 
jo pokrótce Japończyk, dr Nakamura, i ogłosił w angiel
skie mczasopiśmie „Naturę11.

Z zestawienia ł ego wynika, iż w dniu 1 września zginę
ło ogółem 165.700 osób, a mianowicie 110.000 w Tokio,
1 30.000 w Jokohamie. Reszta przypada na rozmaite po
mniejsze miejscowości.

Tokio zostało prawie doszczętnie zburzone, względnie 
spalone, ocalało fam bowiem zaledwie 7 proc. budynków. 
W mieście zań Jakosuks ocalało z 11.800 domów miesz
kalnych tylko 150! W Jokohamie zniszczonych zostało 
71 .o00 domów.

Między trudnemi do powetowania a  czasami wprost nie- 
dająeemi się powetować stratami, stawia dr Nakamura 
na pierwszem miejscu spalenie się Uniwersytetu cesar
skiego w Jokohamie, k tó ry ‘posiadał bibljotekę, liczącą 
700.000 tomów.

Na ogół, choć ostatnia katastrofa nie przwbrala tych 
rozmiarów, jakie je i dawały pierwsze wieści.pozostanie 
jednak jeJną l  największych, które ilotknęU kiedykoP 
viek Japonfo
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K raków , w  październiku.
W ybuch' prochów, jako m otyw  literack i, je s t dość' 

częsty, ta k  w naszem , jak  i w  obeem piśm iennictw ie. 
■Stosują go autorow ie zw ykle jako końcow ego efektu  
“trag icznego , posiadającego i tę  jeszcze zaletę, że do
p o m a g a  i im i czasem osobom dram atu  do przecięcia 
konflik tu , k tórego w inny sposób rozw iązać nie m oż
n a , ta k  się już zagm atw ał. W  tern znaczeniu i „pol
a k i  H am let1*, sm utny  hetm anow icz Szczęsny w S ło
w ackiego „Horsztyńskim** w osta tn ie j, przez poetę 
niedokończonej scenie, w rozmowno z Nieznajomym 
rozw aża myśl w ysadzenia zam ku w  pow ietrze, przy- 
czem chciałby jednak  ocalić życie siostrze sw ojej 
i braciszkow i. Szczęsny nie może się ostatecznie zde
cydow ać na ten  desperacki czyn („Co robić? powiedz 
.wahająca się myśli, co robić?**... są  ostatn iem i słow a
mi fragm entu  „Horsztyńskiego**), ale Ju ljusz Mien, 
k tó ry  z... w ielką odw agą niezupełny d ram at dokoń
czył, pom ysł ten  w czyn w prow adza. G dy zegar wie
żowy bije dw unastą, „za zupełnem  spadnięciem  k u r
ty n y  słychać straszny  huk — zam ek się w ali“ . N aj
nowsza, bardziej p ictystycznio dla genjusza S łow ac
kiego nastro jona epoka te a tru  odrzuch jednak  to  za
kończenie, obcą ręk ą  dokonano, a  ta k  proch w te a 
trze na „Horsztyńskim** nie w ybucha.

W ybucha za to  w rozgłośnej swego czasu sztuce 
B jornstjerne -Bjórnsona „P onad  siły**, w pierwszej 
części napisanej w  r. 1888, w drugiej — o k tó rą  tu  
przedew szystkiem  chodzi — w r. 1895, zabronionej 
długi czas niem al we w szystkich k ra jach  E uropy, 
g ryw anej później w Niem czech, w  Londynie, w P a ry 
żu (w teatrze  Antoine*a), w Polsce w ystaw ionej po 
raz pierw szy we Lwowie, później, w jesieni rewolu- 
cyjnego roku 1905 w K rakow ie w początkach pierw 
szej dyrekcji L udw ika Solskiego.

P as to r  Sang m a sław ę cudotw órcy, uzd raw ia jące
go  chorych. W szystkich uzdraw ia, ty lko w łasnej żo
ny  nie może uzdrowić, bo ona w cuda nie wierzy. 
Chce więc z dziećmi na m odlitw ie przeczekać u  łóż- 
;ka chorej, aż ona zaśnie, a w tedy  sparaliżow aną, swą 
m odlitw ą i dzieci m odlitw ą, do zdrow ia powoła. Ale 
p lan  się nie udaje, bo i n-acci w ia ry  ojca nie podzie
la ją. Zrozpaczony Sang udaje się do kościoła b łagać 
B oga o cud. N agle wśród cudnej pogody burza sza
lona się zrywa, pioruny biją w kościół, lecz Sang 
me tkn ię ty , modli się. Cud! Cudł w ołają tłum y, id ą  z 
pastorem  na czele do loża chorej, k tó ra  isto tn ie  w sta
je . Za chwilę jednak  pada m artw a z nadm iernego 
wysiłku, a  obok niej leżą już i zwłoki męża, które- 
gu  Bóg po k ara ł za to , że zw ątpił w trw ałość cudow 
nego  uzdrow ienia żony.

To pierwsza, mniej ak tu a ln a  część d ram atu  Bjóm - 
sona. W  drugiej syn pasto ra , E ljasz Sang, wraz z 
B rattem  służy nie m istycyzm ow i religijnem u, ale spo
łecznem u radykalizm ow i. Ludzkości, nie w idzącej 
k rzyw d p ro le ta rja tu , pragnie otw orzyć oczy czynem, 
k tó ry  będzie i bezgranicznem  poświęceniem i szalo- 
nem  dziełem zniszczenia. Oto, gdy  s tra jk  robotników  
napo tyka  na gw ałtow ny opór fabrykantów , k tórzy  
zbierają się w  starym  zam ku, E ljasz, w cisnąw szy się 
tam jako  lokaj, w ysadza zainek w pow ietrze, sam  g i
nąc  od kuli przyw ódzcy kapitalistów . H olgera. W  e- 
pilogu oszalały B ra tt b łąka się po sieni.

K ry ty k a , czy to  arty styczna, czy społeczna tego u- 
tw o ru  byłaby  oczywiście dzisiaj spóźniona. W ystarczy  
pow ie/ zleć, że K rasiński podobny problem  pojął w 
„Nieboskiej** na wiele la t przed norweskim  autorem  
i głębiej i dram atyczniej. Co p raw da B jórnson ok a
zał się efektow niejszym  teatraln ik iem . Dziwy opow ia
dano sobie w  K rakow ie o w spaniałości i grozie w y
buchu prochu na lw ow skiej scenie. U nas było trochę 
skrom niej: ogień w praw dzie buchał, huku  i swędu 
było dosyć, ale zniszczenie sali rycersk iej odbyło się 
bez w szelkiej iluzji. K ulisy, zresztą już w czasie n a 
ra d y  kap italistów  próbujące ruchów , rozeszły się „co- 
jram publico** na prawo i na lewo...

Dzisiaj i to byłoby za kosztow ne i dlatego Bjóm - l 
sona się nie g ra , proch ua scenie teatra lnej nie wy-

S&.*: 3 MILIARDY Mk. j
Ogólna suma w ygranych p rz e łz ło  100 ITliljsrdów. I
Co drugi los wygrywa. — Ciągnienie losów I-szej 
klasy 8-ej Loterji Państwowej 15 115 listopada 1923, 
C e n y  l o s ó w :  poczwórny 360.000 Mk, potrójny 
270.000 M., podwój ny 180.000 Mpoj edynczy 90.000 m 

połówKa 45.000 M. — Losy są do nabycia u:

Braci SAF1ER, Kraków,
PLAC DOMINIKAŃSKI L. 1.

Zamówienia z prowincji załatwiamy odwrotnie.

bucha. Za to wybucha w w ojskow ych prochow niach.
Ha... inne Czasy...

Dr Józef Flach.

Newe zarządzenie W obronie 
dochodów państwowych.

W arszaw a.
(Telefonem od w łasnego koresp.).

U p raw a  ty to n iu  d la  w łasn eg o  u ż y tk u , zczw olo- 
n a  w y ją tk o w o  w ok res ie  p rze jśc io w y m  aż  do  c a ł
k o w ite g o  w p ro w a d ze n ia  w  R z ec zy p o sp o lite j P o l
sk ie j p e łn eg o  m ono p o lu  ty to n io w e g o , pow o d u je  
w y so ce  n ie k o rz y s tn e  w y n ik i d o ch o d ó w  sk a rb u  
p a ń s tw a  z m onopo lu  ty to n io w e g o . W z g lą d  n a  d o 
ch o d y  sk a rb u  p a ń s tw a  sk ło n ił o b ecn eg o  m in is tra  
sk a rb u  do śc isłego  w y k o n y w a n ia  p raw , p rz y z n a 
n y c h  w  p a ń s tw o w e j u s ta w ie  o m onopo lu  ty to n io 
w ym , a  za te m  do  p o ln eg o  z a s to so w a n ia  p o s ta n o 
w ień  ow ej u s ta w y , o ile d o ty c z ą  one u p ra w y  ty 
to n iu . M in is te r sk a rb u  po lec ił w onec te g o  izbom  
sk a rb o w y m , a b y  n a ty c h m ia s t  za  p o śred n ic tw em  
p o d w ła d n y c h  u rzęd ó w  i o rg an ó w  k o n tro li sk a rb o 
w ej za w iad o m iły  w  o dpow iedn i sposób  lu d n o ść  
sw oich  o k ręg ó w  a d m in is tra c y jn y c h , że u p ra w a  ty 
to n iu  d la  w ła sn e g o  u ż y tk u  od  1924 ro k u  je s t  bez
w zg lęd n ie  z a k a z a n a , że ró w n o cześn ie  d y re k c ja  
p o lsk ieg o  m ono p o lu  ty to n io w e g o  o trz y m a ła  po le
cen ie  ja k  n a jb a rd z ie j in te n sy w n eg o  p o p ie ra n ia  u- 
p ra w y  ty to n iu  d la  p o trz e p  m onopo low ych .

Polacy z Litwy Kowieńskiej 
a Prezydenta Ministrów.
(Telefonem od w łasnego koresp.).

W arszaw a.
D ziennik i donoszą, że prezes R ady M inistrów  

przyjął przedstaw icieli ludności polskiej z L itw y  
kow ień sk iej. P rzed staw icie le  ci o św iad czy li pre- 
m jerowi, że  pragną w  jego  osob ie pow itać P ząd  
R zeczyposp olitej. R ów n ocześn ie poinform ow ali 
oni prem jera o  stosunkach n arod ow ościow ych , o 
stosun k ach  w  szk o ln ictw ie  i o nastrojach p o litycz
nych .

Laska telepaty.
P. L. Messing, te lepa ta  i sugestjoner, znany w W ar

szawie ze sw ych zdolności 1 ze w spaniałej czupryny, 
posiada pięlm ą laskę ze srebrną rączką.

W  ubiegłą sobotę te lep a ta  w ybrał się na jak iś p ry 
w atny  koncert, gdzie metyle- interesow ano się m uzy
ką, co płynam i o ciężarze gatunkow ym , m niejszym  
od wody. P rzy  pożegnaniu k tó ryś z u rżnię tych gości 
zaopatrzy ł się w  jego cenną laskę.

T elepata, po przebudzeniu się z transu  sp iry tua li
stycznego, ta k  się zm artw ił u tra tą  swej podpory mło
dości, iż zaczął rzucać przekleństw a n a  nieznanego 
przyw łaszczyciela.

— Bodajżeś zachorow ał, bodaj cię głow a rozbolała, 
bodajżeś osłabł, bodajżeś oka nie zm rużył.

S ugestja  na odległość trw ała  trzy  dni, wreszcie do 
p. M essinga zjaw ił się jak iś osobnik b iady , drżący, 
z zagubioną laską  w ,d łoni. Ledw o dosłyszalnym  z o- 
slabienia głosem  opowiedział sw oje przeżycia.

Laskę w ziął po pijanem u. N azaju trz  rano dostał 
szalonego bólu głow y, k tó ry  chwilam i go  opuszczał, 
aby pow rócić z w iększem  natężeniem . Sen go opuścił. 
Czuł, że spraw cą choroby je s t s to jąca  w przedpoko
ju  laska. W reszcie, chcąc przeciąć swe cierpienia, u- 
dał się do domu, gdzie odby w ał się koncert i tam  do
wiedział się o aciresie w łaściciela m agicznej laski.

Ze sportu.
PIŁK A  NOŻNA.

Wisła Pogoń. Finał — albo nie finał — afisze wywie
szone głoszą, że finał zawodów o mistrzostwo Polski, a 
jednak spodziewamy się, iż czerwoni wydobędą ze siebie 
obecnie dobrze gdzieś ukrytą etiergję, ambicję i nie pozwo
lą zrobić Lwowickom finału. Panowie Reyman i Kowalski 
strzelać trzeba, ale celnie! Już i tak dużo klęsk ponieśli
śmy ze Lwowem, że należałoby się opamiętać i chc'eć. 
A wiemy, że możecie!!

Ł. K. S. Cracovia zawody dwu moralnych mistizów — 
tylko, że pierwszy zapadł na zdrowiu (cierpi na megalo
manię) uważając sam siebie za mistrza Polski Zachod
niej, którejt og odności, jak twierdzi, nie uzyskał z po
wodu sędziego (sic!) zaś drugi mistrz moralny jest na
prawdę nim i to dla całej Polski. Zrozumiale jest zatem 
zainteresowanie. Z powodu popołudniu majacych się od
być zawodów Wisła—Pogoń, „mecz moralnych** bedzie 
niia1 miejsce rano o 11.15 na tu isku Cracovii. Wisła—Po
goń zaś 2*30 po południu na boisku Wisły.

1 dnia.
ZW ALCZANIE POLSKICH MINISTRÓW SKARBU.

II.
Min. Englich.

„Ilust-r. K urjer Codzienny** nie był zadowolony nig
dy z polskich m inistrów  skarbu . O m inistrze E n g ii. 
chu n. p. pisał w nr. 95 z dnia 7 kw ien tia  1919 r, fę* 
mi słowy:

„P. Englich m usiał odejść, bc by ł ty lko  Dąn-i 
kowcern, a nie znał się na skarbow ości“.

A  dalej tak  pisze: „P. Englich m iał ręce n iew ątpli
wie, czyste, ale nieudolne".

W ystarcży!

n i e ł d a .
W arszawa (PATj.

. W aluty. D olary Stanów  Zjednoczonych 1,177.000—>
J . (78.000 sprzedaż 1,190.000, kupno 1,160.000.

A kcje. Cyfry w tysiącach m arek polskich.
B ank dyskontow y W arszaw a 1675, B ank przem ysł, 

Lwów 135— 132 i pól— 135, B ank handlowy W arsza
wa 805— 795—800. B ank zw iązku spółek zarób. 5u0, 
Bank dla handlu i przem ysłu W arszaw a 285— 81Q— 
3O0, B ank związku ziemian 80—85, B ank k iedy tow y  
W arszaw a 190—200, B ank zjedn. ziem. polskich 380— 
300. C erata 59—03, Puls 105— 97 i pó.— 100- K ijew , 
ski 730—OSO—700, Czersk 415—400, H I en,. 215 — 
207 i- pół, W ildt 130—135, Gosławice 475—450, Cu
k ier W arszaw a 24U0— 1850— 2140, Michałów 860— 
300— 315, Czestocice 15.000—,10.000. Ł azy 60, F iriey  
2300—2200, D rzew ny przem ysł 65—60, W ęgiel 190C —
1850— 1925— 1875—2100—2050—2000—2150, le g ie ,, 
ski 190—220— 205, Lilpop 180— 150— 1 6 5 -1 8 5 —135 
195— 190, Modrzejów 2150—1900, Ostrowiec 320( — 
3125— 3040, Ortliwein 1 2 0 -  l i t ,  Boi. Z ieliński 250— 
315, IV 240—260, R udzki 850— 775—835—870—860 L 
1005— 925, dr. 1150— 9 0 0 -1 0 0 0 , P ocisk  .195— 170, 1 
P arow ozy 120—140—137 i pół, Zieleniewski 4100— 
4200—4150, Zawiercie .102.000—100 0 0 0 —1 Ol.OOO, 
Żyrardów 103.000—100.000—101.000 , Borkow ski 157 
i pól— 175— 170, J ib lk o w sk i 47— 49, Polbai 42 i  pó ., . 
H aberbuseh 1300—1325, Spirytus 800, M ajewski 5^00 
6000—5600, P o lska n afta  111—lrO , Nobel 315, Le
nartow icz 25, Chodorów llOO— 1125, Spiess 325—350, 
N orblin 390— 350— 430—425 dr. 480, Polski przem ysł 
naftow y 355—360, Ursus 330—300, Konopie 2464-, 
200—240, P łótno 500.

Zurych (PA
Zam knięcie giełdy. Berlin (nie notow ano), H olandją 

218 i trzy czw arte, Now'y Y ork 559 i pól, L o r dyn 
25.28, F ary ż  33.35, M edjolan 25.22, P rag a  16.65 Bu
dapeszt 0.03— 0.06, B ukareszt 2.60. Belgrad 6.85, So
fia 5.35, W arszaw a 0.0006, W iedeń 0.0078 1 *nę< ■ ó . 
sinych, austr. korona stem plow ana 00079.

K R O N I K A .
REPERTUAR TEATRU IM. SŁOWACKIEG.

Niedziela popoł.: „Grochowy wieniec** — wieczorem* 
„Zloty wiek rycerstwa**.

Poniedziałek: „Ziemia nieludzka**.
W torek: „Cyd".

REPERTUAR OPERY I OPERETKI.
Niedziela popoł.: „Ostatni walc** — wieczorem: „Do-

mon“.
REPERTUAR TEATRU BAGATELA.

Niedziela nopoł.: „Wicek i Wacek*1 — wieczorem]
„Rozkosze przypadku**.

Poniedzałek: „Rozkosze przypadku**.

DO INTELIGENCJI ZAMIESZKAŁEJ NA PRCW N CJI.
W dnidfch od 4 do 11 listopada br. ma się odoye w  

obszarze województw: krakowskiego, kieleckiegb i  ślą
skiego „Tydzień Akademicki**, którego cele określili N i
żej odezwa, zamieszczona przed paru dniami w dzienni 
kacb. „Tydzień Akademicki** m? ułatwić przyjście z PP  j
mocą młodzieży przez całe polskie społeczeństwo - dB» 
tego zwracamy si<- z gorącą prośoą do polskiej InteligOi 
cji, aby zechciała poprzeć jego cele i wziąć udział w fc- ;
go orgamzacji. Zwłaszcza byłoby rzeczą pożądaną, aby ) (
po miastach, miasteczkach i wszystkich większych sku- ,
pieniach inteligencji na prowincji zawiązały się Korni te  
ty  lokalne dla zbierania składek i organizowania akcji 
rzecz „Tygodnia Akademickiego**. Byłoby nadzwyczaj p» i
żądane, aby komitety te, o ile ich dotąd starostowie po- ,
wiatowi nie zorganizowali, zawiązywały się w_ oorOKumił1 
niu ze starostami powiatowymi i zarządami miast miaste- . 1
czek i gmin, które, z pewnością nie odmót/ią inicjatorom 1
swojej pomocy. Komitety takie powinny zająć się organl- ’ j
zowaniem koncertów, widowisk, odczytów, składek, a  zł*- 
brane fundusze odesłać za pośrednictwem odpowj.j<tniego 
Starostwa do rąk Prezydium Komitetu opieki na<L mlo- * 
dzieżą akademicką w Krakowie (gmach województwa, ul. 
Basztowa). i

Komitet w Krakowie udzieli także komitetom lokalnym 
w razie potrzeby wszelkich wskazówek oraz pomoc? w 
postaci afiszów, nalepek, cegiełek eto.

Wybuch prochu w teatrze krakowskim.



W  250 i g o t e ż  m s i m S ir .  ? ,

VROCZ\STE PRZEWIEZIENIE ZWŁOK Ś. P. ANDRZE
JA  HR. ZAMOYSK) EGO.

Wczoraj rano odbyło się uroczyste przewiezienie zwłok 
» p. Andrzeja hr. Zamoyskiego z kościoła 0 0 . Dominika
nów w Krakowie na dworzec kolejowy zachodni.

Ekpportację poprzedziło nabożeństwo żałobne, odpra- 
V,.>ne w kościele 0 0 . Dominikanów o godz. 10 rano. 
Udział w nabożeństwie wzięli: woj, Gałecki ze star. dr. 
Salem i Stańkowskim, prez. m. Fedorowicz z wiceprezy
dentami oraz gronem radców miejskich, dowódca O. K. 
?lr. V gen. Czikel, kom. O. W. płk. Becker, płk. Wolf, 
prezes A kaa. Umiej. prof. dr. K. Morawski, rektor Uniw. 
Jag Łoś z o premjerem prof d .. Nowakiem, or„z dzieka
nem Surzyckim, prezesi sądu Pelc i Wolter, posłowie i se 
Jątorzy, p re -  dyr. kol. Prachtel-Morawiański z naczelni- 
iaem scacji Pollmanera i wielu innych dygnitarzy naszego 
miasta.' Pr nabożeństwie wstąpił na kazalnicę O. Zukie- 

^.wiez, nawiązując do słów widniejących na statule CJiry- 
•tusa przed kościołem Świętokrzyskim w Warszawie, ży
cie i działalność Andrzej: hr. Zamoyskiego.

Po odprawieniu egzekwji przy trumnie, ruszył kondukt 
Pogrzebowy z kościoła ulicą Grodzką, Rynkiem głównym, 
Szpitalny i  Basztową n» dworze u kolejowy zachodni. Or- 
»zak prowadził ks. biskup Nowak przy udziale ks. inf. 
’w ądolncgo. oraz licznego duchowieństwa, tak  świeckie
go, jak  i zakonnego. Na czele pochodu postępował plu
ton krakowskiej straży pożarnej ze sztandarem, za nim 
delegacje młodzieży szkolnej z orkiestrą i ■ sztandarami, 
Polski Zw. kpi. z sztandarem i ork itstrą  oraz kompanja 
"m orowa 20 p. p. z orkiestrą. Za trumną, wiezioną na 
karawanie, postępowała rodzina śp. Andrzeja hr. Zamoy
skiego, i. następni" przedstawiciele władz, instytucji, de
legacje itd pochód zamykał oddział honorowy wojskowy. 
Na dworcu Kolejowym złożono trumnę do wagonu, po- 
czem duchowieństwu odprawiło modły. Następnie poże
gna! zmarłego red. Bartoszewicz. Delegacjo oraz publicz
ność złożyła na trumnie liczno wieńce.

TRANSAKCJA ZIEMNIACZANA OSZESTĄ. u  wie
śniaka Machnika zakupił jakiś osobnik 5 korców ziemnia
ków po 700.000 za 1 korzec. Z ziemniakami temi kazał 
ów jegomość zajechać Machnikowi pud restaurację K a
pusty przy ul. św. Anny. Tu polecił zaczekać wieśniakowi 
sam zaś wszedł do restauracji, z której po chwili wyszedł 
1 kazał gospodarzowi znosić ziemniaki do piwnicy. Po 
"niesieniu ziemniaków osobnik ów dał kartkę Machniko
wi ż poleceniem, by udał się do restauracji po pieniądze, 
'td y  Machnik zażądał od Kapusty, właściciela tej restau- 
rseji zapłaty za ziemniaki, złożone już w piwnicy, oświad
czył tenże wieśniakowi, ż« zapłatę uiścił owemu mężczy- 

J  którT przybył z Machnikiem. Wieśniak, wadząc,_ że 
Ó*df oiiarą oszusta, uoniósl o cafen zajściu do policji, 
która przytrzymała sprytnego oszusta w oi obie Jana Ba- 
łąąą. Od ujętego ojeorano 3,235,000 Mp, które zwrócono 
►nszLodewaneiuu.
..STu MILJONOWA KRADZIEŻ BIŻUTERJI. Do miesz- 

^ fS ju a  Romualda Najserka przy ul. św. Gertrudy i. 23 
Wtemano się onegdaj I skradziono futro damskie astra- 
uhąnowe, zegarek bransoletowy srebrny i różną biżuterję 
lączpej wartości 100 miljonów Mp.

NIEUDAŁA WYCIECZKA DOLINIARZA. Policja aro- 
i/,rr.waja i7-ietniego Teofila Domaradzkiego pod zkrzu- 
*®tB kradzieży kieszonkowej na szkodę Antoniego Szklar- 
®*yka, rolnika. Aresztowany w czasie rozmowy ze Szklar 
czykięm na Małym Rynku wyciągnął mu z kamizelki ze- 
i^ rek  z dewizą, poczem począł uciekać. Przj trzymano go 
tóflnak na ul. Stolarskiej i oddano w ręce policji.

ZWYŻKA CŁN GAZU I PRĄDU ELEKTRYCZNEGO,
W ubieyiy piątek wieczorem odbyło się w sali konferen
cyjnej Magistratu krak. posiedzenie m. komisji gazowo- 
eiektrycznej, na którein ucliwalono regulować ceny prą
du i gazu co tydzień, a to z powodu dewaluacji naszej 
marki. Następnio uchwalono podwyższyć cenę gazu za 
1 m3 z 15 t.ys. na 35 tys. Mp, prądu eelktrycznego zaś 
dla mieszkań prywatnych _ 22 na 50 tys. Mp, dla lokali 
z 86 na 80 tys Mp za 1 kilowat. ,

PRZYGNIECIONY WINDĄ. Wczoraj wezwano pogoto
wie ratunkowe do gazowni, m., gdzie 34-łetni Władysław 
Czernek, robotnik został przygnieciony przez windę. Le- 
..arz stwierdził u nieszczęśliwego zgniecenie klatki pier
siowej i przewiózł go w groźnym stanie do szpitala św. 
Łazarza.

OSTRE PRZEPISY O REJESTRACJI SAMOCHODÓW.
Wobec częstych Wypadków samochodu wy Sr wojewódz-. 
two krak. za.zadzilo rejestrację wszystkich samochodów 
wodlug nowycń przepisów o komunikacji kołowej. Wszy
scy właściciele samochodów muszą do końca bm. zaopa
trzyć się -v „pozwolenie ua prawo kursowania11, samo
chody zaś winne mieć now° tablice ze znakami rozpo
znawczemu Po i pływie terminu podanego, tj. po dniu dl 
bm. używanie innych tablic będzie karane policyjnie.

Z DZIAŁALNOŚCI SPOŁECZNEJ MISTRZA GÓRKI. 
Pan Piotr Górka, artysta-krawicc, publicysta i polityk, 
niefortunny kandydat przy ostatni",h wyborach sejmo
wych, przy których uzyskał niewiele ponad dwadzieścia 
głosów, mly listę jego kandydacką popierało pięćdziesię
ciu zwolenników, przypomniał się znowu opinji publicz
nej. Pragnąc za wszelką cenę służyć krajowi i społeczeń
stwu nie tylko iglą i piórem, założył on w Krakowie 
„Centralny Związek mistrzów i mistrzyń krawieckich i po 
krewnych zawodów Rzeczypospolitej Polskiej", który, jak 
się okazało, wdarł się w uprawnienia Cechu krawieckie
go, uzurpując robie przysługujące tylko jemu prawa 
i przywileju. Wydawał mianowicie za złożeniem odpowie
dniej opłaty dyplomy „artystycznego uzdolnienia", upra
wniające do wykonywania przemysłu krawieckiego, regu
lował wedle swego widzimisię cennik robót krawieckich, 
ogłaszając go w swym organie „Gazeta Krawiecka1, zmie 
mai przepisy prawne dotyczące praktyki w zawodzie, je- 
dnem słowem, pragną) rozciągnąć swą dyktaturę nad kra
wiectwem Rzeczypospolitej, co jednak zakończyło się 
srautnem fiasl iem, podobno' jak jego poselstwu bo wła
dze wojewódzkie rozwiązały „Centralny Związek" za 
przekroczenie regu1 aminu i prowadzenie czynności, do je
go kompetencji nie należących.

ska jednę z bardzo wybitnych sii. Jako profesor gimna
zjalny w Nowym Sączu i w Krakowie znany byi z tego, 
że umiał uczyć i nauczyć i wszczepić w swo.ch uczniów 
śeigłą obowiązkowość; jako wizytator ■ wiele wymagał od 
iuny ch, najwięcej od siebie. Cechami Jego charakteru by
ły: nieskazitelność, stoicyzm zasad, niezmordowana pra- 
loiwitość i użyteczność społeczna. W literaturze upamięt
nił swe nazwisko zbiorem utworów poetów niemieckich
0 Polsce p. t. „Polenlieder deutscher Dichter" T. 1—2, 
Kraków 1911—1917 i kilku rozprawami o stosunku dc 
Niemców do powstania listopadowego; w pedagogji zaś 
wydaniem kilku znaJromitycl podręczników do nauki ję
zyka niemieckiego w polskich gimnazjach.. Cześć pamięci 
wybitnego peciagoga! K. S.

NOWY DZW ONEK, Rocznik XXX. Rok 1923, 
i Nr. 7. N iestrudzony ks. Marceli D ziurzyński, w ydaje 

w dalszym  ciągu to bardzo pożyteczne pisemko dla 
ludu, nio bacząc na kolosalne trudności, z jakiem i 
musi u nas w alczyć szczególniej prasa narodow a
1 chrześcijańska.

Zeszyt pow yższy „Nowego D zw onka" mieści dużo 
treści. K rótki, ale dobrze napisany artyku lik  w stęp
ny p. t.: „Nasze dzisiejsze obow iązki" oraz pierw sza 
część a rtyku łu  p. t.: „Czy i kiedy będzie w Polsce le
pie j?" pouczają czytelników  o naszej bieżącej sytuuc 
e.ji a  zarazem  m ieszczą wiele trafnych  o niej uw ag. 
Pozatem  rozm aite inne a rty k u ły  treści m oralnej, h i
storycznej i anegdotycznej uzupełniają treść zeszytu.

Zauw ażyć p-zytem  należy, iż przez sw oją niesły
chanie n iską cenę prenum eraty  je s t „Nowy D zw onek" 
przystępnym  dla najszerszych kół czytelników  ze 

sfer ludowych.

i

W SALONIE ZWIĄZKU ARTYSTÓW PLASTYKÓW,
przy ul. Ś. Ducha, Dom Artystów, urządzono zbiorową 
wystawę prac. p. Michaliny Janoszanki.

 o ------
POMYŁKA. Przedwczorajszy „Naprzód1 niędzy nazwi

skami aresztowanych w związku z wybuchem prochowni 
i i  Cytadeli w Warszawie wymienił także p Władysława 
Skoczylasa, znanego artystę-malarza. Otóż dowiadujemy 
się ze sfer urzędowych, że aresztowanie to nastąpiło ckut- 
kiem pomyłki w nazwisku. P. Władysław Skoczylas po 
stwierdzeniu tej pomyłki został uatycluniast nwulmony.

t  STANISŁAW LEONHARP
wizytator gimnazjó zmarł w Krakowie dnia 19 b. m., 
przeżywszy la t 49. W ś. p. Zmarłym traci pedagogja pol-

W edług doniesienia gazet niem ieckich pracuje ńa 
kopalni „G w idona11 w Zabrzu w charak terze górnika 
w nuk cesarza perskiego, książę Abdul Achmed. K sią
żę perski przybył na G órny Śląsk, by się zapoznać z 
górnictw em  weglowem. W  tym  celu zjeżdża codzień 
do kopalni i pracu je na równi z górnikam i zawodo
wymi. U przełożonych książę-górnik jest mile widzia
ny-

Nie pazispvalc!e się fsftfo 
swpfSi kosztowności!

gdyż z polecenia naszych poważnych odbiorców zaku 
pujemy w i ę k s z ą  M o ś ć  brylantów, pereł, złota I srebra

płacąc najwyższe ceny. 5159
F E I G Ł N  BAUM i F U T T E R WE 1 T
dawniej KRENGEL, KPAKÓW, ULICA GRODZKA L. 29

Szacuje darmo, na żądanie w domu.

J a d w ig a  b l a s k o w a .

Cudzoziemka.
Powieść.

( i )
■— Alćż naturaln ie , a co chciał Ja n  pokazać?
—- Znalazłem  ta k i miły kącik dla pana W iktora, 

Akurat na odpoczynek i Dalrnie cygar, W  Ostatnią bu- 
tżę, co to  wie pani, nałapałem z m orza dużo drzew a 
1 między małemi kawałkami znalazłem jakby drzwi 

kajuty okrętow ej, zrobię z niej ławkę i będą n*>- 
^ zi sobie siadyw ali.

' — Dobrze, czy dak ty le  jeszcze niedojrzały?
— Jeszcze nie, pani, co to  z pułkow nikiem  dłużej 

^ e s z k a ła  w N orm andji, to  i zapom niała t.ochę , k ie
d y  co dojrzew a w naszy departam encie.

— T ak , tak . No idę już szykow ać na ich przyjazd 
dziś. ju tro  m ogą się zjawić.

Schodziła z w ysokiej g rzędy kw iatow ej po w ykutej 
1? t-kale ścieżce. N a samym dole, na m ałej polance, 
^Z pośc ic -a ł się Kobicizec fijołków , schyliła się i za- 
<iEęłh rw ać pachnące kw iaty .
, y -  Te na ekspo rt nie pó jdą — m yślała — trzeba 
»$v pokoje fijołkam i ubrać.
, Mbłądowana w onnym  kw ieciem , weszła do jasnej 
jadalni. S tało  taro parę w ąskich, sm ukłych szaf kre- 
don.sowych, ubranych na wierzchu kryształam i i sre- 
W ń i.

Na środku s ta ł duży, okrąg ły  stół. p rzyk ry ty  białą 
korwetą o ładnych ażurow ych w staw kach. Na środku 
%  p ięknym , starożytnym  wazonio stało  drzew ko kar- 
•W ate , obwieszone czerw ieniejącem i się m andaryn
a m i .  P an i domu prędkim , żywym  ruchem  w yjęła 
*  iednego z kredensów  kilka kryształow ych podłuż
nych czar, k tóro  Zaczęła prędko i składnie zapełniać 
' o k a m i.

W sadzę między fijołkam i k ilka herbacianych 
ł9ż. to ładnie w ygląda.

Weszła Luiza.

— Słuchaj, dziecko, idź na p ią tą  kondygnację i u t
nij kilkanaście róż „ tb ea11, chcę s tó ł ozdobić, a ty  to  
zrobisz w ich pokojach i swoim gustem .

— Dobrze c io c i#  -  rzekła spokojnie Luiza i w y
szła.

Słońce chyliło się ku  zachodowi złocąc cudowne 
wybrzeże francuskiej Riw iery. Brzegi m orza m iały 
już ciem ny szafir zachodu, ska ły  zaczęły ciemnieć 
i kw iaty  tylko ty lko  niosły sw ą u p aja jąca  woń. Był 
wieczór ta k  cudny, jak ty lko  cudny być może w tym  
królestw ie barw  i słońca.

W  willi pani P icard  panow ał wielki rucn  ostatn ich  
przygotow ań, okna w szystkie by ły  oświetlone, w 

każdem  coś k to ś  robił. N aw et z ogrodu dobiegał sz tuk ; 
to J a n  szykow ał ław'kę praw dziw ą, drew nianą, bo 
w te j k rain ie  ska ł drzewo je st osobliwością i zby t
kiem. I  noc przyszła cudna, p ała jąca  bujnym  tętnem  
południow ego życia... a  ich ciągle nie było. W spania
ła  ko lacja  przetw orzyła się w  w ykw intne śniadanie. 
P an i P icard  w yszła ze swej sypialni zupełnie juź 
ubrana.

Czarna suknia dość przezroczysta, aby  pokazać e- 
leganckie dessous, w ielki, b iaiy  kołnierz z flam andz
kich koronek, sp ięty  s ta ro ży tn ą  broszą o pięknym  
szafirze, ukazyw ał w ;ałym  blasku i je j urodę o po
łudniow ym  kolorycie brunetk i.

S potkała się z Luizą p rzy  porannej czekoladzie w 
jadalni.

Luiza m iała n a  sobie b ia łą  suknię, bardzo prostą, 
na je j ślicznym  dekolcie b łyszczał za ca łą  ozdobę sta-- 
ry. m edaijon n a  cieukim , w ytw ornym  łańouszku.

—  Co ty , Luizo, tak  skrom nie?
— W ystarczy  m oja elegancja na to  przyw itanie.
— Cóż za ironja?
—  Nieznąm y, ciociu, jego żony, sądzę więc, że na 

entuzjazm  trochę zawcześnie.
— Dobrze, dobrze, poczekajm y.

Wpadła Margarita.
— Przyjechali nasi sam ochodem  z Nicei!
— O Bożo! — i pani P icardow a nieprzytom nym

krokiem  zeszła ze schodów. Luiza została na górze.
— Synu, jedyny! — zawisła m atka na szyi W ik

tora.
Z sam ochodu w yskoczyła jasnow łosa pani.
—  Moja żona, m atko.
— śliczną mi dałeś synow ą.
Uściskały się mocno.
— Przebacz, mamo, że to  R osjanka i nie mów: żad

nym  obcym językiem , trochę ty lko  rozumie po fran
cusku.

— W  jąkim że języku porozum iewaliście się z sobą.
—  J a  mówię trochę po rosyjsku, zresztą m łoda 0est 

i nauczy się prędko.
—  A z  jak iej sfery pocuodzi? — spy ta ła  po chwili 

w ahania się, m atka.
— Ze szlacheckioj, a w łaściwie ziemiańskiej
— Dobrze, to może się i nauczy, ale idziejny do 

domu, przecież czeka Luiza.
— Luiza je st u m am y? To dobrze.
— Gdzieby m ogła być sierota.
— Praw da.
P au i P icardow a w prow adziła Ksenię za rękę do 

jadalnego pokoju. O stó ł oparta  sta ła , biała jak  obrus 
Luiza.

— P oznajcie się i kochajcie — rzekła m atka.
Sztyletam i ostrych spojrzeń przeszyiy sic dwie ko-

bioty, spo jrza ły  i przeniknęły.
—  Zazdrosna —  m yślała K senia.
— Zdradliw a i g łupia — zaw yrokow ała Luiza.
Śniadanie w ypadło nie tak  rozkosznie, jak  to sobie

w yobrażała pani P icard . M ilcząca, zdetonow ana, skrę
pow ana, wodząca w okół zdumionemi oczami, osoba 
K seni paraliżow ała i k rępow ała. Mąż chciał zrazu tłó- 
m aczyć na język rosy jsk i’ lecz brakło mu słów i pręd
ka , w ulkaniczna mowa nie nadaw ała  się do tłóm a- 
pzenia, naw et dla kop oś znającego dobrze oba językL  
Zapraszano Ksenię do jedzenia, jad ła  mało i n iechęt
nie. P o  śniadaniu wyszli do ogrodu pow itać Leona 
i obejść miłe, s ta re  k ą ty . (O. d. n.j.



NIE PRZEPŁACAJCIE!

Kupujcie tylko z pierwszych rąk!

Poriii/io okropnej zwyżki obcej waluty, pomimo 
prawie ciągłych strejków, a przez to  sam o okropnego 
wzros* i cen na wszelkiego r dzaju manufaktury, my je 
driak- wysyłamy wprost z fabryki pocztą pó starycn 
tanieli bardzo dostępnych (z bardzo niewielką zwyżkąl 
cenach. 1 radzimy nie zwlekać, póki zapasy się m e wy: 
czerpią.

1) Melanż Prima. Towar ten jest nie do rozdarcia,
baidzo ładny i trwały w noszeniu, tak że jest niezbędnym 
dla każdego na codzienne ubranie. Cena za 3 metry na 
całe ubranie męskie lub damskie gat. A. 1,200.000 mkp., 
B. 1,600.000, gat. C. 1,800.000 mkp.

2) „Boston". Ostania Nowość sezonu. Wyrób z czy
stej wełny, w najmodniejsze kolory i desenie, bardzo 
praktyczny i modny m aterjał na eleganckie męskie ubra
nie lub na damskie kostjumy i płaszcze. Cena metra 
gat. A. 1,200.000 mkp., gat. 3. 1,800.000 rnkp., gat. C. 
3,500 000 mkp., prima 5,000.000 mkp. Na ubranie potrzeba 
3 metry.

3) h's zimę. Ve!oury na palta damskie 1 męskie, czysto 
wełniane, jedwabisto-miękkie, jednokolorowe i melange, 
po lewej stronie kraty zastępują podszewkę, (na damski 
płaszcz ^ trz e b a  3 metry, nr męskie 2 i pół metra). Cena 
metra A. 2,800.000, B. 3,-)00.G00 i C. 5,300.000 mkp.

4) Dla pań modre korciki lub szewioty na eleganckie, 
suk"ie i kostjumy. Cena za m etr: 800.000, 1,000.000, 
1,500.000, 1,800.000. 2,000.000 i 2,500.000 mkp.

5) Flanala na z ^ ę , p.ękna, miękka, puszysta, ciepła 
tkai ina we wszystkich kolorach, zdatna na wszelkiego 
rodzaju damską garderobę, szer. 65 cm. Cena m etri 
250.000 mkp. — Podwójnej szerokości 500.000 mkp.

6) Chustki duże, zimowe, puszyste, ciepłe, ładne de
senie, w ciemnych kolorach za sztukę tylko 2,700.000 mkp.

7) Ostatnia nowość sezonu. Trykotina jedwabna na naj
ładniejsze i najmodniejsze damskie stroje we wszystkich 
kolorach. Szerokość materjału 180 cm , tak, że jedna 
szerokość wystarcza w zupełności dla najtęższej osoby. 
Na suknię po trztoa najwyżej od 1 i pół do 2 meh, 
Cena za metr 1,400.000 n.arek.

8) Płótna białe lub kolorowe na bieliznę, pościel, 
wsypy i poszwy. Cena za metr 300.000,350.000 i 400.000 mk.

9) Firanki na metry. Piękna kanwa przetkana pa- 
seczKrmi koloru białego lub kremowego, szer. 90 cm. 
Cena 250.00U mkp. za metr. — Towary wysyłamy natych
miast po otrzymaniu zamówienia za zalicrką poczto vą, 
nawet bez zadatku. Za przesyłkę, opakowanie (w płót
nie) asekuracja i inne wydatki dolicza się 10°/o.

Bez wszelkfego ryzyka. Kupujący absolutnie nic nie 
ryzykuje, gdyż jeśli towar się nie spouoba, pizyjmujemy 
takowy z powrotem i zwracamy pieniądze.

Zamówienia prosimy adresować: 6162

Ekspedycja przesyłek pocztowych

„NADZiEjA”
Łódź, ul. Kilińskiego 40 G. K.

s■
3
i_■■
S■
s

Bezpłatnie KSIĄŻKI I BROSZURY

traktujące o wszystkich dyskretnych kwestjach dam
skich. Łaskawa Panil Musi Pani koniecznie prze
czytać moje broszury, aby uniknąć kłopotów, troski 
i zmartwień, sca wszystkie dyskretne zapytania od
powiem Pani dokładnie i sumiennie. Niech Pani żąda 
natychm iast broszury E za wzrotem porta 15.000 
Mkp. (nie w znaczkach pocztowych l) pod adresem 
Med. AŁ Bork-te, Ftankfurt a/M. Moselstr. 48. 3060

W

P0W30ZKISZE
WYROBY PIERWSZORTĘDNEJ JAKOŚCI I WYKON''. NI A 
| p y  HURTOWNIE I CZĘŚCIOWO POLECA:

FABRYKA LIN  KONOPNYCH
S T A N I S Ł A W A  WAŁK0 WIŃSK IEG0

dawniej KAZIMIERZ WAŁKOWltiSKI 6165
ICRAKÓW-ZWIERZYNIEC, UL. LELEWELA tt.

UWAGA: Z firmą tego samego nazwiska 
i sklepem nie mam nic wspólnego, d znajduję 
się jedynie tylko pod powyższym adresem.

P I H  I IL E  llE R  GL 8.
zapraszała 6098 

do zwiedzenia nowego Fefta!u.

m m m m  m m i

S T A N I S Ł A W A  P I E N I Ą Ż K A  
3AKĆ ~, Sw. Jana 3 (w pedwortut

przyjmojs wszelkie robot] w zakres kuśnierstwa w M p .
CENY UMIARKOWANE. 6100 CENY UMIARKOWANE.

SPECJALNY BANpARZYSTA

_ Antoni 1 i i i i i f ,  M i .  Moitowa
fachowiec od lat 35, poleca paski przepuklinowe dla osób 
cierpiących, b. prautyczne bez sprężyn oraz w ciężkich 
wypadkach, gwarancja za skutek. Liczne uznania. Listo
wne wyjaśnienia. Ostrzega się przed fuszeiami i blagie- 
rami. którzy wprost wyzyskują i narażają na różne 

przykrości. '  6029

mm i n i E L i G E n c u  p o l s k i e j  i  n n i m o n i E
otwiera wpisy na następujące kursy:

JĘZYKA FRANCUSKIEGO niższy i wvzszy, JĘZYKA 
WŁOSKIEGO i JĘZYKA ANGIELSKIEGO.

Kursy bedą prowadzone pod kierunkiem pierwszorzęd- 
nzch fachowych sił nauczycielskich. - - Kursy burhalterji, 
go rsedarstw a, kilim karstw a, koronkarstw a, kroju i szy

cia oraz m odm arstw a.
Wpisy przyjmuje Biuro Związku Inteligencji Polskiej co
dziennie (oprócz świąt) od gedz. 5 —7 wieczorem, ulica 

SMOLEŃSKA 9., .M uzeum Przemysłowe". 6066

[ Matrymonialne I

1TAŁŹEŃSTWO bezdzie- 
tne poszukuje poKorn 

w śródmieściu, umeblowa
nego, z światłem elektry- 
cznem. Oferty pisemne 
prryjmuje Ac ir „Gońca 
Krak.* pod .Pokój umeblo
wany". 1066

HJIŁODA wdowa bezdzie- 
tna pragnie poznać tą 

drogą mężczyznę na odpo
wiednim stanowisku do lat 
40, i szlachetnego serca. 
Zgłoszenia uprasza się nad
syłać do Administr. „Gońca 
Krak." pod „Wdowa*. 1067

Bogate cu
dzoziemki i 

zajnóNhe niemki, pragną 
wyjść szczęśliwie zamąż. 
Panowie nawet niezamożni 
otrzymają dyskretnie infor- 
maaje w niemieckim języku 
od: Stabrey, Berlin N , 131, 
Stolpischerstr. 48. ó09o

N A U C Z Y C I E L ,  lat 45, 
*■ zdrów, przystojny, ożeni 
się z panią, która zechce 
pojechać z nim do Ame
ryki na posadę nauczyciel
ską i pekryć wśpóine ko
szta podróży. Zgłoszenia: 
Szkoła W ysokoiówek, p. 
Witaszyce, W ielkopolska.

~_____________ 6155

flŻ E N IĘ  się z pan rą  inte- 
w  Iigentną, blondynką o 
i iebieskich oczach do lat 
2o, oąbrego serca, szlache
tnych uczuć, wykształconą, 
posiadającą mały posag 
Zgłoszenia upra lza s ię  nad
syłać do Adn.. Gońca Krak. 
ped „Profesor*. 1052

naprawy i  czyszczenia
Włotfc. Kevha mechanik KRAKÓW, Florjafrska 3. <5005

P A  B  B  U  AC Dierwsza krajowa fabryka lii. konopnych, dru- 
U  M  “  danych oraz wszelklcL .wyrobów podróżniczych

JÓŁEFJT W A Ł K 0 Ż T A S K I E G U
Fabryka: Kraków-Dębnlki, Rynek 16. Sklep: pl. Marjacki 7.

wyrabia specjalnie:
Liny de popędu maszyna, "jo.
Liny budowlane 
Liny kopalniane 
Liny gospodarskie

Liny na maszyny zakłada przez własnych monterów.
Z pracownia przy alit] Lelewela o tya samym nazwisk? niema nic wspólnego moja

Pasy konopne popędowe 
Pasy młyńskie 
Pasy rymarskie 
Taśm y tapicerskie

Różne

MASZYNY do szycie, zna
nej dob.oci 

„ K a s p r z y  ck  i ego*  
T an io -H urtow o - Detalicz
n ie -R a ty -S k ład  fabryczny 
Waęezawa M arszałkowska 
1. 153. Zamawiać mo?na 
listownie 405o

Kilka rowerów „Puch" no
wych z lakierem w cza

sie tiansportu nieco uszko
dzonym, do nabycia po 
cenach znacznie zniżonych. 
Kraków, Sławkowska 11

Kalendarz wieczny niez
będny dla urzędów, ad

wokatów, banków, biur* 
domów handlowych ; t. d, 
Cena Mp. 15.000. A. Wsilss- 
mann, Kraków - Podgórze.

5u68

I ISA w bardzo dobrym 
*-  stanie czarnego kupię. 
7 gloszenia pod „Lis" , o 
Aam. „Gońca". 1027

PIEC żelazny, duży, tanio 
sprzedam. P i a s e c k a ,  

Dębniki, Zgody 4.- 6114

W P. Kwakiem tezowi Wła
dysławowi, piistrzowi 

sztuki mimicznej i kierow
nikowi pantominowe.nu z 
Krakowa, za wyuczenie 
specjalnej gry mimicznej, 
biorąc udział w jego przed
stawieniach, składają naj
serdeczniejsze podziękowa
nie. Koleżanki i koledzy. 
 6161

ZGUBiONE wojskey e.pa- 
piery p ranciszka Szew

czyka ze Stojowic powiat 
WieliczKa, unieważnia się.

6160

IAIYPOŹYCZALNIA ksią- 
■■ tek „Kultura", Kraków, 
Szpitaina 9 (wejście od ul. 
Tomasza) poleca beletrysty
kę polską, francuską, nie
miecką, angielską. Osobny 
dział naukowy dla mło- 
dz.eży szkolnej. Wszystkie 
nowości na sk.adzie. Wa
runki prenumeraty nader 
korzystne. 6081

I/UP1Ę używaną bryczkę 
I* będącą w dobrym sta
nie. Zgłoszenia również i 
z prowincji przyjmie Adm. 
.G ońca Krak.* pod .B ry
czka". I0o4

UfYJATKOWA OKAZJAI 
”  DO SPRZEDANA TA
NIO: nowe nienoszone bu
ciki damskie Nr. 37, czarne 
wysokie, kostjum czai ny i 
grar atowy z czystej wełny, 
portjery wełniane, duża 
szafa dębowa w doskona
łym. stanie, z Kołkami i pół 
kami oraz różne drobiazgi. 
Ulica Lubelska 21 (koniec 
Długiej, naprzeciw Szpitala 
Garnizonowego) I p. drzwi 
Nr. 5, między godz. 3—5 

popołudniu.

Poszukuję Posady

( f  ASJŁRKA z długoletnią 
praktyką poszukuje po

sady w w ększej firmie. 
Zgłoszenia przyjmuje Adm. 
„G oń a Krak. pod „Ka
sjerka". iOoi

Słucnaczka trzeciego roku 
iilozofji rutynov/ana ko- 

repetytorka poszukuje lekcj i 
w zakresie gimnazjum, spe
cjalność: łacina, matem a
tyka, niemieckie. Zgłosze
nia pisemne uprasza się 
nadsyłać do Adm. „Gońca 
krak." pod „Lekcja". 1018
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